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W ychodzi codziennie o godz. 
3ciej po południu.

P r z e d p ła ta  w y n o s i:
ltf(KJsC(>vl A k w « r t« lB lc  3 :'.5r. 75 of.

n i i r s l ę c z n łe  J „ 30 „
Z przesołką pocztową:

Iw państwie austrjac. . 4 złr. 30 cnt. 
do Prus i Rzeszy nieiu. 4 tal. 15 sgr.

II

Szwecji i D a n i i . . O 
Francji i Anglii . 23 franków
W io c h .........................25
Belgii i Szwajcarji 18 „
Turcji i ks. Nad. 18 „

We Lwowie, Niedziela d. 17. Czerwca 1866.

Numer pojedynczy kosztuje 8 cut

R o k  v .
P r x e d p ła t §  f o g ło s z e n ia  p rz y jm u ją

W e L w o w ie :  Bióro Administracji 
G a z e ty  N a r o d o w e j  przy ulicy Nowej 
pod liczbą 291. W  K w ikow ie : Księgar 
nią Józefa (Jzcclia w rynku . W  l*ai\Y'/.i5: 
na całą Francję jedynie p. ImIwH. Płotsl;,. 

■ rue des Tournelles, 20. W e  W iedniu: p. 
-llfjzy Ojjpelik, ollzeile, v2. tudzież pp. 
Hausenstein ,S- Yogler, V> ollzeile, 0. W 
Frankfurcie nad M enem  i w lla in h n r-  
£U: pp. Haasenstein A Vogier.

OGŁOSZENIA przyjmują się za oplata 
6 cnt. od miejsca objętości jednego w ier
sza drobnym drukiem, oprócz opłaty  
stemplowej 30 cnt. za każdorazowe um ie 
szczenie.

LISTY REKLAMACYJNE uieopie- 
czętowaue nie ulegają  frankowaniu.

Od wydawnictwa.
Upraszamy o w czesn e n ad sy łan ie  

przedpłaty, aby można zastósować na
kład gazety, a prenumeranci nie dozna
w ali zw łok i w  p rzesy łce .
P rzedpłata  na „Gazetę N arodow ą:44 

Z p rzesy łk ą  p ocztow ą:
na kwartał t. j. od 1. lipca do

ostatniego września 1866 . . 4 zł. 8 0  c.
na pół czwarta miesiąca t. j .  od

16. czerwca do końca września 5 ,, 6 0  „
półrocznie.................................... 9  „ 6 0  „
m ie s ię c z n ie ................................ i  * 6 0  „
Bez p rzesy łk i pocztow ej w  miejscu: 
na kwartał t. j. od 1. lipca do 

ostatniego września 1866 . . 3  zł. 15 c.
m ie s ię c z n ie .................................I  „ 3 0  „

^  U praszam y tych  szanow nych  
P. T . prenum eratorów , k tórzy ste 
nograficzne spraw ozdania  odb iera
li, by przypadającą  za trzecią  serję  
n a le iy to ść  w  kw ocie  1 z ł r .  70 et. 
do przesy łk i przedpłaty na Gazetę 
d o łączać  raczyli. — Ci zaś P . T. 
prennm eranci, k tórzy jeszcze  i  z a  
d ru g ą  s e r ję  nie zap łacili, r a c z ą  3  
z ł r .  70 c ł. d o łą c za ć .

Kazem z przedpłatą na Gazetę można przysy łać 
przedpłatę na * W yd aw n ictw o  d z ie l tan ich  i poży- 
t e e n y e n  w kwocie . . . 11 złr.

Na B roszurę „Rozprawy o funduszach  k ra jo 
w ych *  w kwocie . ■ • • 65 cnt.

Na d r a m a t  ś. p. Józefk Daierzkowskiego pod t y 
tułem „E R Z Y W D A  i O D W E T 1*, którego czysty d o 
chód ze sprzedaży przeznaczony na postawienie p o 
mnika, po zniżonej cenie . . .  50 cnt.
Na BARTĘ P O L S K I  2 złr. -  ,

L w ó w  d. 17. czerwca.
Po  ośw iadczen iu  p rnsk iem  w bundestagu , 

iż uohwalę mobilizacji u w a ż a ją  za  w y p o w ie d z e 
nie im  wojny, zda w a ło  się, iż P ru s y  na tychm ias t  
p rz y s tą p ią  do akcji, miatfowicie natychm ias t  z a 
garną te sąsiednie p a ń s tw a  n iem ieck ie ,  k tó re  
przeciw Piusom głosow ały, a g d y  A us tr ja  z a w ia 
dom iła  busdestag, iż t rzy  k o rp u sy  je j  s to ją  na  
ro zk a zy  Związku, w pogotow iu do pochodu i 
boju, w ię c  m o ż n a  było  być p ra w ie  pew nym , że 
na p ie rw sz y  k ro k  pruski,  na  p ie rw sze  najście  
obceeo te ry to rjum  przez  p rusk ie  wojska, te  trzy 
austrjacfcie k o rp u sy  p rze k ro c zą  g ran ic ę  i ro z 
pocznie się wojna.  T y m czasem  d w a  dni m i
j a ł o  od ow ych  o św iadczeń  p rusk ich  i au s tr ia 
ckich, a P ru s a c y  nie za jm ow ali  k ra jó w  k s ią 
żąt, k tó ry c h  pe łnom ocn icy  byli za m obil izacją 
arm ii  zw iązkow ej,  w ięc  i A ustr jacy  nie p r z e k ra 
czali gran ic y ,  d a rem n ie  do tąd  w y cz ek n ją c  ro z 
kazów z bundes tagu .

M ia łyżby  się  P rusy  za w a h a ć  w swej zuchw a
łe j  J o t ą d  polityce , lub m oże z a w a h a ła  się  Austrja. 
Ozy n ie  zaw iązano  znów neg o e ja cy j  poko jo 
w ych  ? py tano . N ie zaskoczył za p ew n e  ż a d en  z 
tych  w y p a d k ó w ,  ale sy tuac ja ,  s tw orzona  u c h w a 
łą  bu n d es tag u  i w ys tąp ien iem  P rus  z Z w iązku ,  
m ns ia ła  się p ie rw e j  w y k la ro w ać .  W s z a k  s toczo
no  w ie lk ą  bitwę, po  k tó re j  k a ż d a  s trona  p o t r z e 
b u je  t rupów  i żyw ych  policzyć ,  p ie rw sz y ch  p o 
chow ać a  d rug ich  opatrzyć ,  o ile do  dalsze j  
w a lk i  m o g ą  się  p rzy d a ć .  U chw ała  bundes tagu  
m ia ła  m obil izację  armii zw iązkow ej w  pew nym  
w y tkn ię tym  ce lu  n a  oku, t. j .  zam ierzano  w y 
sto sow ać  som ac ją  do P rus,  w ez w a ć  j e  do o p u 
szczen ia  Holsztynu, a  w raz ie  n ieposłuchu , k a 
zać  arm ii zw iązkow ej  w yrzucić  P ru sa k ó w  z t e 
go ks ięz tw a .  P o  ze rw an iu  zw iązku  p rzez  P ru sy  
rzeczy  posz ły  dale j .  Ju ż  n ie  m a  co te ra z  w z y 
w ać P ru sy  do opuszczen ia  H olsz tynu  w  imieniu 
u s ta w y  zw iązkow ej.  P ru sy  nie uzn a ją  ju ż  tej u- 
staw y, n ie  n a le ż ą c  w ięcej  do Z w iązku .  Nie o 
H olsztyn je d y n ie  te raz  chodzi,  lecz o is tn ien ie  
sam ego Zw iązku . A ustr jack i pose ł  po  w y s tą p ię  
niu P rus  ośw iadczył,  że n ie m ie ck i  Z w ią z e k  j e s t  
wieczysty , w ięc ta k  ca łe  N iem cy  j a k  i każde  
państwo z osobna m a ją  p ra w o  upom nieć  się i 
n ie  dopuścić rozb ic ia  Z w iązku ,  to znaczy ,  że ta k  
bundest&g, j a k  i A ustr ja  s a m a  m oże  te raz  w ydać  
w ojnę Prusom, aby: zmusić j e  do  pow rotu  do jer’ 
nosc i związkowej. Nie odeb ra n ie  P rusom  Hi 
sz tynu , lecz c t ło ść  i je d n o ść  zw iązkow a Niemi 
będzie  te raz  chorągw ią  w o jen n ą  czy to bundę  
t a g u  czy  Anstrji.  R ów nież  P ru sy  nie m o g ły  n a  
tychm ias t  po  wystąpieniu  z bu n d es tag u  ro zp o 
cz ynać  akcji .  T rz eb a  by ło  p ie rw ej porozum ieć 
s ię  z tem i państwami, k tó re  g ło sow a ły  p rzec iw  
m obil izacj i  za Prusanń, i fak tyczn ie  u tw orzyć  z 
niemi zw iązek .  T rz e b a  było  w y czekać  p ie rw ej,  
czy  w szys tk ie  p ań s tw a  r iem ieek ie ,  k tó re  g ło s o 
w a ły  za  m obil izac ją ,  p rzys tąp ią  ta k ż e  do c z y n 
n e g o  udzia łu  w egzekucji,  \„b  cz y m 0 że w chwili 
osta tn ie j z a w a h a ją  się  i chotiaż zm obilizu ją  swe 
w ojska ,  to u suną  się, przynajm nie j na  raz ie ,  od 
w y s tą p ien ia  przeciw  Prusom , A ipokąd b ieg  w o j

n y  i zw yc ię s tw a  j e d n e j  lub d ru g ie j  s trony  nie 
p o rw ą  ich za  sobą .

Można być  p r a w ie  pew nym , że  pańs tw a, 
k tóre  ta k  po je d n e j  j a k  i po d rug ie j  stronie g ł o 
sow ały  w sp ra w ie  m obil izacj i  nie p ó jd ą  w s z y 
stkie od razu  n a  linię bo jow ą,  lecz n ie k tó r e  z 
nich z a c h o w a ją  się  w rezerw ie ,  tak ,  że  i A u
s tr ja  w ys tąp i ,  n a  raz ie ,  n ie  z c a łą  m ob il izow aną  
a rm ią  zw ią zk o w ą  do boju, lecz ty lko  z sprzym ie-  
rzonemi z n ią  ściślej dw oram i n iem ieck im i,  a 
z a p ew n e  ty lko  w ojska n a jśc iś le jszy ch s  s p r z y 
m ie rzeńców  prusk ich  w chwili sam ego  w y 
buchu  w o jny  s taną  obok p ru sk ie j  a rm i i .  B ędzie  
w ięc to na  raz ie  w a lka  Austrji i jej śc iś le jszych  
sp rzym ierzeńców  n ie m ie c k ic h , z P ru s a m i  z ich  
śc iś le jszym i sp rzym ierzeńcam i.  D o p ie ro  p o w o d z e 
n ia  i zw yc ięz tw a j e d n e j  lub d rug ie j  s t rony  s k ło 
n ią  resz tę  państw , w  gotow ości w ojennej s to j ą 
cych, do p rzy łą cz en ia  się  do Austr ji ,  lub do Prus.

Z a p e w n e  tak  A ustr ja  j a k  i P ru s y  u s i łow a ły  
je sz c z e  w osta tn ich  trzech  dn ia ch  p o za w ie rać  te 
śc iś le jsze p rzym ierza .  P o  s tron ie  A ustr ji  s ta n ę ły  
ju ż  n iezaw odn ie  S ak so n ia ,  B a w a r ja  i W irtem  
berg ,  trzy  na js iln ie jsze  pań s tw a  ś red n ie .

In n e  p a ń s tw a  n iem ieck ie ,  k tó re  od  razu  nie 
chc ia ły  w ystąp ić  do w alki ,  m og ła  A us tr ja  zo s ta 
w ić w spokoju. A le  P ru sy  za p ew n e  na ty ch m ias t  
za jm ow ać będą  te  k r a je  iin sąsiednie ,  k tó re  nie 
chc ia ły  z n iemi po łączyć  sw ych  sił w o jskow ych ,  
co będzie  osta tn im  pow odem  do w yp o w ied z eu ia  
p rzez  Austr ję  w o jny  P rusom .

Przegląd polityczny.
U c h w a ła  bu n d es tag u  o mobil izacji  armii 

Z w iąz k o w ej  n a  rzecz A ustr j i  p rz e c iw  P rusom  
je s t  n iem ałego  także  pod  w z g lę d em  w ojskow ym  
d la  Anstrji znaczenia .  M ocą tej uchw a ły  s tanie 
po s tron ie  Austrji p raw d o p o d o b n ie  około 200.000 
ludzi a  m ianow icie  p o s ta w ić  pow inna  :

p ie ch o ty  k onn icy  ar ty l .  inżyn. 
B a w a r ja  49.418 8.159 6.766 925
W ir te m b e rg  19.219 3.199 2.790 377
H a n n o w e r  16.600 9V>Q2 2 .011 240
S a k so n ia  17 344  2.750 1.686 220
B aden  13.382 2.291 2.477 184
H essen  D a rm s ta d t  8 .878 1.420 946 113
H es ja  E le k to ra ln a  8.201 1.301 806 105
N assau  6.036 17 586 78

141.168 22.129 18.068 2.242 
N a  tę pom oc ze  s t rony  p ańs tw  n iem ieck ich ,  

k tó re  g ło so w a ły  za w n iosk iem  aus tr jack im  liczą  
dzienniki w iedeńsk ie .

W  sp raw ie  tej w ażnej uch w a ły  m a m y  ju ż  
szczegó łow e don ies ien ia .  W e d łu g  nich  o p ie w a  
ośw iadczen ie  pe łnom ocn ika  p rask ie g o ,  złożone 
w b u n des tagu  sku tk iem  p rzy ję c ia  w niosku  au- 
s t r ja ek ie g o  j a k  n as tęp u je  :

„W n io se k  aus tr jack i ,  sp rzeczny  z k o n s ty tu 
c ją  z w ią zk o w ą  u w a ż a ją  P ru sy  za  o tw ar te  z e r 
w anie  Z w iązku .

„ P ra w o  zw iązkow e zna  ty lko  egzek u c ję  
zw iązkow ą .  S tanow isko  Austrji w  H o lsz tyn ie  nie 
stoi pod och roną  t ra k ta tó w  zw iązkow ych ,  i c e 
sa rz  Austrji n ie  może być  co do Holsztynu za 
cz łonka  Z w ią z k u  n ie m ieck iego  uw ażany ,

„P rusy  z tego  pow odu n ie  w c h o d z ą  w  u z a 
sad n ien ie  wniosku.

„G łów ny  cel Zw iązku , u w a ż a ją  P ru sy  wobec 
n ie w ą tp l iw ie  na  zm ow ie o p a r te g o  p rzy jęc ia  
w niosku za zagrożony .

„P rzez  p rzec iw ne ,  p ra w u  zw iązkow em u i 
n iem ożliw e p o d łn g  tych p ra w  w yp o w ied z en ie  
wojny je d n e m u  z cz łonków  zw iązkn , został z d a 
n iem  P ru s  Z w ią z e k  rozw iązany .

„W  im i e i  w sku tek  ro zk azu  k ró la  p ru sk ie 
go, o św iadcza  poseł,  że  P ru s y  u w a ż a ją  do tych 
czasow e t r a k ta ty  z w ią zk o w e  z a  z e r w a n e ,  i 
d la  tego  więcej n i e  o b  o w  i ą z  u j ą e  e ,  u w aża ją  
j e  za  z g a s ł e  i j a k o  t a k i e  z e  s t r o n y  
P r u s  t r a k t o w a n e  b ę d ą .

„Król j e d n a k  n ie  chce tem sa m em  uw ażać  za 
zburzoną p o d s ta w ę  n arodow ą,  n a  k tó re j  zbudo
w ano Z w iązek .  P ru sy  t rzy m ają  się  tych  podstaw 
i wyższej nad  p rze m ija jąc e  fo rm y je d n o śc i  n ie 
m ieck iego  narodu , u w a ż a ją c  za  obow iązek  państw , 
zna lez ien ie  o d p o w ie d n ie j  ku  tem u formy.

„Rząd k ró !# w sk o -p ru sk i  s ta w ia  tem  samem 
za ry sy  now ego  stosunkom  d zis ie jszym  odpowie- 
dnego  z je d n o c z e n ia ,  o św iadcza jąc  s ię  gotowym 
na  daw nych ,  sku tk iem  refo rm y zm odyfikowanych 
p o d s ta w a c h  zaw rzeć  n o w y  Z w i ą z e k  z pań- 
- “ - a m i  n iem ieckim i, k tó re  mu ku  tem u  ręk ę  po 

zą.
■ ;  „Pose ł o św iadcza  w  k o ń cu ,  że  sw oje  czyn

nośc i  do tychczasow e u w aża  za skończone.*
D onies ien ie  w czora jsze ,  po d an e  p rzez  Wie

ner Ztg., o w kroczen iu  P ru sa k ó w  do S a k s o n i i , 
n ie  sp raw dzi ło  się  dotąd ,  n a le ż y  j e  za tem  u w a
żać za  p rzed w czesn e .  Ż e  P r a s y  w kró tce  w k ro 
cz ą  n ie ty lk o  do S a k s o n i i , a le  za p e w n e  i do 
H anow eru ,  H esji  e lek to ra lne j  i  do innych  k r a 
jów , aby  przez  to przeszkodz ić  sko n c en tro w an iu  
się  k o n ty n g e n só w  z w ią z k o w y c h  pańs tw , s p r z y 
ja ją c y c h  Austrji,  j e s t  p raw ie  pew nem . F o rm a ln e  
w ypow iedzen ie  w o jn y  u w a ż a ją  o ty le  za  zbyteczne ,

skoro  pose ł  z w ią z k o w y  pruski ośw iadczył,iż  sam em  
p rzy ję c ie m  w niosku  au s tr jac k ieg o  o zm obil izo 
w an iu  arm ii w y p o w ied z ian o  w o jn ę  Prusom .

Ś w ieża  k o n fe renc ja  pańs tw  ś redn ich  , z w o 
łana n a  16. b. n r ,  m a  pod ług  Neue frank/. Ztg. 
m ieć  n a  celu n a jp ie r w  porozum ien ie  się co do s to 
sow nych  p rzeds ięw z iąć  się m a jąc y ch  ś ro d k ó w  ze 
w zg lędu  n a  s p ra w ę  holsz tyńską .  Z a m ie rz a ją  te d y  
p os taw ić  żą d an ie  zupełnego  opuszczen ia  tego  k raju  
zw iązkow ego  przez  w ojska p rusk ie ,  n ie z w ło c z n e  
zw ołan ie  S tan ó w  holsztyńskich , i p ro w iz o ry c z n e  
u p o rz ą d k o w a n ie  sp raw y  sukcesy jne j .

T e n ż e  sam dziennik Neue frankf. Ztg , s p r z y 
j a j ą c y  Austrji i z a w ia d a m ia n y  o in te n c jac h  au s t ry -  
ja ck ie h ,  donosi da le j  w  ko respondencji ,  z nad  
D unaju  : „A us tr ja  o sw aja  się powoli z m y ś lą  o d 
s tąp ien ia  W enec ji  ; trudnością  p rz e w a ż n ą  j e s t  
ty lko  b r a k  stosownej f o r m y , pod  j a k ą  m a to 
z rzeczen ie  się  nas tąp ić .  Ale cóż m a się s tać  z 
tą  o d s tąp ioną  W e n e c ją ?  A ustr ja  z ro b i łab y  n a j 
lepiej , g d y b y  W e n e c ję  og łos i ła  re p u b l ik ą ,  j a k  
j ą  o trzym ała  w r. 1797. W enec ja ,  j a k o  r e p u b l i 
ka, n ie  ty lko  n ie  by łaby  n iep rzy jazna  d la  Austrji 
i N ie m ie c ,  a le  s ta łaby  się za ro d em  f e d e ra ty w -  
n ych  W łoch, s ta ła b y  się zb ro jną  z a p o rą  p rze c iw  
F r a n c j i 11. W iadom ość tę p o d a je m y  z za s t rz e ż e 
niem, chociaż  tą  s p ra w ą  p o d łu g  za p ew n ien ia  
k o re sp o n d e n ta  m a ją  się w  W ie d n iu  szczerze z a j 
m ować.

A n g lia  i M oskw a m ia ły  — j a k  Allg. A . Ztg. 
donosi, o św iadczyć  p rze z  sw y ch  rep rez en ta n tó w  
w  P aryżu  je d n o g ło śn ie ,  iż p o ko jow a  dz ia ła lność  
trzech  neu tra lnych  m o c a rs tw  nie u s ta ła  b y n a j 
m niej przez  rozbic ie  s ię  pro jek tu  ko n g reso w eg o ,  
i że  obow iązki,  z tą  dz ia ła lnośc ią  po łączone ,  
t r w a ją  je sz c z e  dalej.  F ran c ja ,  k tó ra  szczęśliw ym  
sposobem  zachow a ła  sobie w sze ch s t ro n n ą  sw o 
bodę  dz ia łan ia ,  a  k tó re j  p o w sze ch n ie  op in ia  p u 
b liczna p rzy p isu je  pow ażny  w p ły w  na  tok  w y 
padków , musi być  p rz y g o to w a n ą  n a  to,3 że  n a j 
w iększą  ś c ią g n ę ła b y  n a  s ieb ie  odpow iedz ia lność ,  
g d y b y  nie w sp ie ra ła  us i łow ań  Anglii i M oskw y 
w celu og ran ic ze n ia  tea tru  w ojny  i p rz e sz k o 
dzenia , a b y  s ię  zg u b n e  je j sku tk i  nie ro zsz e rzy 
ły  po cahej Europ ie .  G d y b y  się  sp ra w d z i ła  treść  
tego  ośw fedezenia  Anglii i M oskwy, znaczy łoby  
to, iż w  jpYaneji p o k ła d a ją  te  pań s tw a  zupe łne  
zaufan ie .  M ia łżeby  za tem  ów g ło śn y  list N a p o 
le o n a  do D ronyna  de  L h u y s  być n ie jak o  odpo 
w iedz ią  n a  te  o św iadczen ia  A nglii  i M oskw y ?

Presse w ied e ń sk a  rob iąc  p rz e g lą d  p rzysz łego  
tea tru  wojny na  P ó łnocy ,  pow iada ,  że  celem  o- 
p e rac j i  armii pó łn o cn e j ,  musi być zą jęoie  B e r 
lina. Presse j e s t  p rze k o n an a ,  że n ie rów n ie  ła tw ie j  
wojskom aus tr jack im  dostać  się do B erl in a  niż 
p rusk im  do W iednia , bo Berlin  leży  b liże j  g r a 
nicy  aus tr jack ie j ,  niż W iedeń  g ra n ic y  p rusk ie j ,  
tudzież d la  tego, że A ustr jacy  po d rodze  do B e r 
lina n ie  m a ją  żadnych  fortec. O b y d w ie  g łó w n e  
linie kolei że laznej łą c z ą  się trzem a ga łęz iam i 
ko le jow em i : P rusko -d rezdeuską ,  pardub ieko-ło -  
b a w sk ą  i p re rau sko -bogum ińsko -w roc ław ską .  T e  
trzy g a łęz ie  o znacza ją  dość dok ładn ie  n a tu ra ln e  
linie o p e ra cy jn e  obu armii.  L iu ia  zachodn ia  
p ard u b io k a  będzie  lin ią  o p e ra c y jn ą  armii au- 
s tr jaokiej ,  po k tó re j  na j ła tw ie j  do B erl ina  do 
stać się  może, l inia  zaś  w schodn ia  W roc ław -  
sko-bogum iósko -p re rauska ,  ozuacza d rogę,  k tó rą  
/ r n s a c y  n a j ła tw ię jb y  zdąży li  do W ied u ia .  L iu ia  
zachodn ia  oznacza  więc n a tu ra ln e  pole zaczepne  
arm ii au s tr jack ie j ,  w schodn ia  zaś  je s t  je j  linią 
o dpo rną  i odw rotn ie .  N a  Z achodz ie  dz ia łać  
w ięc musi oręż a m tr ja e k i ,  n a  W schodz ie  tw ie r 
dze au4 i ' jack ie .  T w ie rd z e  te  są  ta rc z ą  Austrji,  
a  s tanow i j ą  u e t y l k o  O łom uniec  lecz i K raków . 
N a p rusk iem  polu odpornem  w k ie ru n k u  P a r d u 
bic, Z gorze l ic ,  B e rl ina  n ie  m a w ca le  tw ie rdz  
żad n y ch  prusk ich ,  za  to są  one na  zaczepne j 
linii p rusk ie j  bo j e s t  tara K łodzko , Kużle, N issa  
i G łogów , P ru s y  sko n c en tro w a ły  w szys tk ie  sw o 
j e  s iły  p rze c iw  Austrji,  nad  R enem  i w W e s tfa 
lii bardzo  n ieznaczne ty lko  po zo s ta ły  załogi 
tw ierdz , tudzież dyw iz ja  l icząca 10.000 ludzi pod 
W etz lar .  W ks ięz tw aeh  Z ae lb iańsk ich  pozosta ły  
tylko la n d n e r y .  P rz ec iw  pańs tw om  niem ieck im  
d rugorzędnym  nie  postaw iły  P ru sy  ani j e d n e g o  
żo łn ierza ,  z czego w idać  j a k  za  u ic  m a p a n  
Bismark s i ły  tych pańs tew ek . Presse kończy  swój 
a r ty k u ł  w ezw an iem  pomocy b o s k i e j , aby  p o b ło 
gos ław ił  orężowi Austrji, k tó ra  w a lc zy  „w  o b ro 
n ie  yyolności narodów , honoru Austrji i Z w iąz k u  
n ie m ie ck ie g o .11

W  osta tn ich  czasach  ru sz y ły  się  e n e r g i 
cznie w ydz ia ły  p rzedm ieść  w ie d e ń sk ic h  zajmu jące, 
sie zb ie ran ie m  s k ła d e k  n a  k o rpus  ochotników 
w iedeńsk ich .  P rz y g o to w a n ia  do sk ła d e k  tych zo 
s ta ły  j u ż  pokończone,  sk ła d k i  w szakże  n ie w ie l 
k ie p rzyn ios ły  rezu l ta ty .  O becn ie  z a jm u ją  się 
w ydz ia ły  ta k że  u rzą d zen iem  lazaretów  d la  r a n - 
nycb. W e  w szys tk ich  szkołach  ludow ych  w ie 
deńsk ich  sk u b ią  sza rp ie ,  także  i w  w ie lu  d o 
m ach  p ry w a tn y c h  za jm u ją  się tą  p racą .

N. fr . Presse dow iad u je  s ię  , że rząd  ce lem  
ra to w a n ia  pod u p ad łeg o  p rz e m y s łu  i handlu , p o 
stanow ił  nrządzić k a s y  p o ży c zk o w e d la  p r z e m y 
s łow ców  na  wzór p r u s k i c h , i że  u s taw ę  odno- 
ś u ą  p rzed łożono  ju ż  cesa rzow i do sankcji .

W e d łu g  te leg ram ó w  z P rag i ,  za m k n ę l i  P r u 
sa cy  g ra n ic ę  w te n  sposób, że zg o ła  n ikogo  do 
Austrji  n ie  p rzepuszcza ją .

A rch iw um  m ap sz lązk ich  p rzew ieziono  z 
O p aw y  do W ie d n ia  i złożono w  gm a ch u  domi 
n ikańsk im .

D y re k c ję  a r ty le r j i  m o raw sk o -sz ląz k ie j  p r z e 
niesiono z O łom uńca do B erna .

Komite t w yższo-austr jack i  pos tanow ił  nie 
fo rm ow ać  osobnego  korpusu ochotniczego, n a t o 
m iast w y p ła c a ć  k a ż d e m u  m ieszkańcow i W yższej  
A ustr ji  z a c ią g a ją c e m u  się  dob row o ln ie  do c. k. 
armii, 10 złr. n a  rękę .

W  T y ro lu  n iem ieck im  uorgan izow ano  już 
zupełn ie  w 26 p ow ia tach  pospoli te  ruszen ie ,  tak  
że m ożna liczyć 50.000  ludzi,  k tó ry ch  będzie  
m o g ła  A ustr ja  ta m  s taw ić  p rze c iw  ochotnikom  
włoskim. L ic z b a  t a  n ie  obejm uje  kom pan ij  s t r z e 
leck ich  ochotn iczych . W e d łu g  doniesień  z B erny  
G a r ib a ld cz y cy  w kró tce  ro zp o czn ą  a ta k  n a  Tyrol .  
Z g rom adzen i  w  Como w łoscy  ocho tu icy  w li
czb ie  4 .000 wyruszyli  ju ż  ku T yro low i w łosk iem u 
w  zam iarze  ob sa d ze n ia  p rze sm y k u  Stilfs i Vel- 
tlin. Z d rug ie j  s trony Stilfsu k o n c e n tru ją  się 
w ojska aus tr jack ie ,  i w k ró tce  za p ew n e  p rzy jdz ie  
tam  do s ta rc ia .

W  T ry e śc ie  o b ie g a ją  pog łosk i ,  że  p r z y b ę 
dzie tam n ie b aw em  k i lk a  ba ta l ionów  wojska b a 
w arsk iego , a  to w ce lu  zam a n ife s to w a n ia  z a p e 
wne, ż e T r y e s t  j e s t  m ias tem , n a le ż ą c e m  do Rze 
szy n iem ieck ie j .  P o u ie w a ż  o k rę ta  p ru sk ie  to w a 
rzyszą  flocie w łosk ie j  , w ięc  b y ła b y  obecność 
zw iązkow ych  w o jsk  n iem ieck ich  w T ry e ś c ie  
ko n trd e m o n s tra c ją .

O g ło sz en ia  s tanu  ob lężen ia  w W e n e c k ie m  
sp o d z ie w a ją  się tam  c iąg le .  P rz y g o to w a n ia  do 
te g o  k roku  są  już  czynione .  U w ięz ien ia  i r e w i 
z je  po  dom ach  są  na  p o rz ą d k u  dziennym , i m n ó 
s tw o powięziono ludzi p o d e jrzanych ,  że  s ą  a j e n 
tam i rząd u  w łosk iego ,  lub kom ite tów  re w o lu c y j
nych. P rz ed  b ram a m i wielu k o sz a r  w  W e n ec j i  
poznaehodzono p a k ie ty  ca łe  różnych  odezw , p o d 
bu rza jąc y ch  i w zy w ając y ch  do dezerc j i  w j ę z y 
kach  n iem ieck im , w ęg ie rsk im  i t. p.

J a k  s łychać  p rzy b ę d z ie  król p ru sk i  dopie ro  
w tedy  do S z lązka ,  g d y  ce sa rz  au s t r ja c k i  zjedzie 
do obozu arm ii północnej. Z au w a żan o  bowiem, 
że  i k s ią żę  F r y d e r y k  W ilhelm  nie p rędze j  oso 
b iśc ie  ob ją ł dow ództw o n a d  a rm ią  sz lązką ,  aż 
nac ze ln y  wódz aus tr jack i ,  j e n e r a ł  B e n ed e k ,  nie 
Stanął w  g łć w n e j  k w a te r z e  w  Ołomuńcu.

D ziennik i p ru sk ie  ta k  op isu ją  g łó w n ą  k w a te rę  
ks. F r y d e r y k a  W ilhelm a, nacze lnego  w odza armii 
sz lązk ie j : „ P ię k n y  zam ek  F iirs tens te in ,  s łuszn ie  
zw any  p e r łą  S z lązka ,  z a le d w ie  m ożna  te ra z  p o 
znać. T nż  p rzy  b ra m a c h  s toi w a r ta  g łów nej k w a 
te ry  księcia  n a s tę p c y  tronu, a  w ie lk a  liczba ofi
cerów, oraz posp ieszne  o rd y n an se  konne  w s k a 
zu ją ,  że g łębok i  spokój,  j a k i  p anow a ł  d o ty c h 
czas w tych py sz n y ch  dolinach , us tąp i  n iebaw em  
m ie jsca  zg ie łkow i w ojennem u. K s iążę  n as tępca  
tronu  sa m ie szk u je  p r a w e  sk rzy d ło  p a r te ru  za m 
k o w ego ,  podczas g d y  rodzina  księcia  P le s s  mieśoi 
się w  pokojach  lew ego  sk rzyd ła .  K s ią ż ę c y  g o 
spodarz  w szys tk ich  d o k ła d a  s ta rań ,  by  d o s to jn e 
mu sw em u gośc iow i up rzy jem nić  j a k  n a jb a rd z ie j  
pobyt n a  zamku. P raea ,  k tó re j  g roza  chw il i  o- 
becnej w y m ag a ,  z a b ie ra  J .  k. W ysokośc i  dzień 
ca ły ,  i dopie ro  po obiedzie używ a on k ilka  go 
dżin spoczynku .  R odz ina  k s iążęca ,  j a k o  też ofi
ce row ie  sz tabu, z b ie r a ją  się w ted y  w oko ło  nie 
go na  ta ra s a c h  z a m k u .“

P iszą  do A llg . Z tg . : A larm  w  Nissie  w  o s ta 
tnim czas ie  i ś rodk i ostrożności,  poczyn ione  przez  
tam te jszego  k o m en d an ta ,  w y w o ła ły  f a ł s z y w ą  w ia 
domość, k tó rą  lis tow nie  p ew n e j  w ysoko  p o s ta 
wionej osobie z obozu a u s tr jac k ieg o  donies iono , 
a w ed łu g  k tó re j  A ustr jacy  mieli zam iar  ubiedz 
n ie spodzian ie  w dniu  oznaczonym  tw ie rdzę  Nis- 
sę. P o n iew aż  au tor  lis tu w ed łu g  w szelk ich  p o 
zorów  dobrze P ru sa k o m  życzył ,  n ie  puszczono 
wieści mimo uszu, lubo że n ie p raw dopodobną  
się  w y d a w a ł a ; wzmocniono warty ,  rozstaw iono  
d a lek ie  p laców k i i inne je sz c z e  k rok i  p r z e d s ię 
wzięto, k tó ry ch  i dzisia j je sz c z e  nie odw ołano .  
O wszem  m a g is t r a t  tu te jszy  og łosił  w czo ra j  p l a 
ka tem , że osoby  cyw ilne  aż  do 11. cz e rw ca  w  
żyw ność  n a  t rzy  m ies iące  z a o p a t rz y ć  się m a ją .  
W szy sc y  ci, k tó rym  środki n ie p o z w a la ją  n ab y ć  
tak ich  zapasów , b ęd ą  na  rozkaz  n acze ln eg o  p r e 
ze sa  w yda len i  do m iast sąs iednich .  N a w e t  dnżo 
m aję tnych  m ieszkańców  opuściło  ju ż  m iasto .  D la  
d rugiej uruchomionej arm ii  (V. i VI. korpusu) 
u rządzono  la za re ty  w o jenne  w  S c lim ied e b e rg u ,  
K upfe rbergu , W u rm b ru n n ie  i H irschbe rgu .  D y 
wizja, s to jąc a  pod  L an d sh u tem , w y s ła ła  p r z e 
szło 100 cho rych  do H ir s c h b e rg a .  — Z podróży  
in sp e k cy jn e j  ks ięc ia  nas tęp c y  tronu  okazuje sic, 
że w ojska  (V. i VI.)  ko rpusu  armii,  sk o n c en tro 
w a n e  m iędzy  F re y b u rg ie m ,  C barlo ttenbrunnem , 
F r ie d la n d em  i Landshu tem , za jm u ją  tylko p r z e 
strzeń  kilku  mil k w ad ra to w y c h ,  i zd a ją  się mieć 
g łów n ie  za d an ie  s trzedz  g łów nych  trak tów , w io 
d ąc y ch  do B row now a (Braunau) i S ch a tz la r  w 
Czechach. M niejsze znaczen ie  m a  d ro g a  ż F r ie d -  
landu do Czech, k tó ra  m iędzy  w y m ie n io n e a i  t r a 
k tam i leży. W inuiśm y dodać ,  że  na  eeu tra lnem  
s tanow isku  bynajm nie j  n ie  w szys tk ie  części w o j 
ska V. i VI. korpusu  arm ii s to ją : p o je d y n cz e  
bowiem  pułki p iechoty ,  konnicy, a  n a w e t  b a t a 
liony rez e rw o w e  i landwery, k tó re  do tych  k o r 
p usów  — drug ie j  arm ii — na leżą ,  s ą  rozłożone 
w h rab s tw ie  k łódzk iem  (Glatz) w  tw ierdzach  -
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rozm aitych miastach. Arm ia sz lązka  i a rm ia  zb ie 
r a ją c a  się w Dolnem  S zlązku  i G órnych  Ł uży-  
cach nad g ran icą  cz esk ą  pod  w odzą k s ięc ia  F r y 
d e ryka  Karola, są tak  m a łą  p rz e s t rz e n ią  od s ie 
bie przedzielone, że  w  p rzy sz ły ch  dz ia ła n ia ch  
będą  mogły  wza jem nie  się w sp ie rać ,  a  w  dan y m  
raz ie  naw et w k ró tk im  czas ie  po łączyć  się. P o -  
n ;eważ A ustr ja  także  s i ły  sw e  s k o n c e n tro w a ła ,  
stoi n ap rz ec iw k o  P ru sa k o m  n a d  g ra n ic ą  c z esk ą  
ty lko  j e d n a  b r y g a d a  k a w a le r j : ,  tj. znane z szłe- 
Łwicko-holszlyńskie j w ojny  pu łk i  huzaró .v  L ie th -  
tens te ina  i d ra g o n ó w  W in d ischg ra tza .  N iceo  d a 
lej n ad  g ó rn ó -sz lązką  g r c n ic ą  s to ją  p u łk i  u iz a -  
c i w  k ró la  w ir tem le rg sk ie g o :  i- Pallf iego. N a p r z e 
ciw  nim oostaw iły  Prusy n ie d aw n o  te m u  b ru n a 
tnych  i ezarnycu  h uza rów  i 6. p u łk  U.ndwery 
h u za ró w .T

K ró lew icz  p r u s k i  p rz e n ió s ł  dn ia  13 b. m. 
sw oją  k w a te rę  ' z zaniku r i i r s te n s te in  do Nissy. 
Od g ra n ic y  sz lązko -czesk ie j  donoszą pod  łn iem  
11. b m . . ^ L icz b a  k o b ie t  i dzieci, ch ron iących  
się w g łą b  k ra ju ,  j e s t  o g ro m n ą ;  s trach  przed  
w y p a d k a m i,  k tó re  mają nas tąp ić ,  w z m a g a  się  z 
dn iem  k aż d y m , K asy ,  p ie n iąd z e  d epozy tow e ,  
le s tam enca  i in n e  w ażne  d o k u m e n ta  p rz e w o ż ą  z 
m ias t  g ra n ic z n y c h  i u k r y w a ją  w  bezpieczne  
m ie jsca .  W  gó rnym  S z lą zk u  go tu je  się d y r e k 
c ja  pocz t  do uc ieczk i,  s ą a y  j e d n a k  chcą  w  m ie j
scu pozostać .  K ró la  oczek iw ano  temi dniam i w 
W ro c ła w iu ,  d o k ą d  m a p r z jb y ć  d la  p o d z ię k o w a 
n ia  osobiście  temu miastu za to, że s ię  w y ra z i 
ło  o w ojnie przychy ln ie ."  Z  prow incy j nad reń -  
sk ieb  ś c ią g a ją  wojsko ku  w sc h o d o w i;  ta k  u b ie 
g łe j  n ie d z ie l  odeszła  z K oblencji  część g w a r  
dy jsk ieg o  pułku landw ery  do B erlina .  W j d a n o  
również  rozkazy  do fo rm ow ania  dz ies ią tego  k o r 
pusu armii.

Z P ra g i  p isz ą  do Neue fr .  Presse : „P odczas  
wojny w łosk ie j  w ys taw iano  w  oknach  k s ię g a rń  
tu te jszych  m a p y  te a tru  wojny ,  i oznaczano  cho
rą g ie w k a m i,  n a  s z p i lk a ch  um oeow anem i,  s ta n o 
w iska  wojsk, p rzezeo  u ła tw ian o  p rz e g lą d  s y tu a 
cji na  te a t rz e  wojny. J e d n a  z tu te jszych k s ię 
g a rń  p ró b o w a ła  i te ra z  to sam o zrobić , i w y 
s ta w i ła  za oknem  m apę  S z lązka ,  oznacza jąc  
s ta n o w isk a  obu arm ij  cho rąg iew kam i.  S k u tk iem  
tego  w ydano  p o le ce n ie  do w szys tk ich  k s ię g arń ,  
aby za n ie c h a ły  tak iego  oznaczan ia  c h o r ą g ie w 
kam i pozyeyj wojsk, g d y ż  now ela  p ra so w a ,  na j- 
nów sza,  i pod  tym w zg lędem  może być  zas to 
sow aną .  "

Oaz, di Venezia przynosi u rzędow e og łosze
nie ,  że nodług  rozpo rządzen ia  m in is te rs tw u finan
sów  z d, 10. bm nie m oże być  d la  dz is ie jszych  
stosunków  uw zg lędn ioną  r em o n s t ra c ja  cen tra lne j  
ko n g re g a c j i  w eneck ie j  do  r a d y  m in is te r ia lne j  
p rze c iw  na łożen iu  p rzym usow ej pożyczki,  i że 
p ize tó  odnosząca  s ię  do tego  u s taw a  z d .  25. 
m a ja  rb. musi być w yk o n an ą .

Pm ge  w ć d e ń sk a  z d, 14. bm. m ów i o w ie 
..lu p ro jek tach  finansowych, k tó re  rządow i złożo
n e  zos ta ły ,  o pożyczce p rzym usow ej i tp. N a  to 
p o w ia d a  Gen. Gob.<} iż p ra w d a ,  że  ró ż n e  pro je-  
k ra  f inansowe p o ja w ia ją  się te ra z  j a k  g rzyby ,  
łecz  p e w n ą  jes t.  rzeczą ,  iż rz ą d  ża d n eg o  z nich 
n ie  uw zględni.  G d y b y  w o jn a  d łu g a  t r w a ć  m ia ła ,  
w  takim raz ię  em itow ane  150 m ilionów n o t  pań • 
s tw a  z a p f a w j  ■ (ńie wys*arczą pok ryć  je d n a k  mu
rzą potrzebę l ? czas długi,  dzięki za p ro w a d z o 

n e j  • oszczędności i po rzą d k o w i w w y da tkach .  
W sze lk ie  zaś  zrobiono przyg-oto w ania, a ż e b y  z a 
d ość  uczynić w sze lk im  inDym zobow iązaniom  rzą -  
dn, j a k  w ć z a ia c h  na jw iększego  pokoju."

M in is le r ja lna  b e r l iń sk a  Nordd. Allg. Z tj.  p i
sze- i a cze le  uum eru  z 13. bra. o ze rw a n iu  s to 
s u n k ó w  d y p lo m a ty c zn y c h  m iędzy  A ustr ją  a 
P r u s a m i !

„I t j m  razem  u czyn iła  Austrja,  j a k  w szę
dzie, k rok  p ie rw szy .  P os tęp o w a n ie  Austrji w 
tym duchu  p ro w o k a ey ju y m  tw o rzy  łańcuch  
czynności,  w k tó rym  je d n o  ogniw o łą c z y  się 
z  d rug iem . N asam przód  rozpoczę ła  Austr ja  
zbro ić  s i ę ; po tem  us i łow a ła  16. m a rc a  u tw o 
rzyć koal ic ję  pańs tw  n ie m ie ck ic h  p iz ec iw  P ru 
s e m ;  nas tępn ie  rozszerzy ła  sw oje  p rz y g o to w a n ia  
do w o j n y ; a a le j  b e z p raw n ie  ła m ią c  t rak ta ty ,  
p r z e k a z a ła  rozs trzygn ięc ie  sp ra w  sz lezw icko- 
h o lsz ty ń sk ic h  Z w iązkow i n iem ieck iem u a ró 
w n o cz eśn ie  zn iw eczy ła  pośredn ic tw o  m ocars tw  
n e u t r a l n y c h ; d a le j  p o s ta w i ła  w bu n d es tag u  
-wniosek m obil izac j i  w szys tk ich  n iep rusk ieh  
•kontyngensów  pod  p o z o r e m , że  w kroczen ie  
w o jsk  p rusk ich  do H olsz tynu  z a g r a ż a  pokojow i 
R z esz y  i w ew n ę trz n em u  b ez p ieczeńs tw u  N ie 
m ie c , '  gdy w łaśn ie  P ru sy  je d y n ie  w s tą p i ły  w 
sw o je  d a w n e  na t rak tac ie  w ied e ń sk im  o p a r te  
p r a w a  w sp ó łp o s iad an ia  a  to w  sk u te k  k roku  
A ustr ji ,  u czy n io n e g o  d. 1. bm. w  b u ndes tagu ,  
t. j .  w  sk u te k  ze rw a n ia  t r a k ta tu  g a s te in sk łe g o  
p rzez  A ustr ję .  T e n  sam  duch n iep rzy jaźn i  p r z e 
ciw Prusom  w ie je  z najnow szej  d ep e sz y  g a b i 
netu  w ied eń sk ieg o ,  w ys tosow anej do pos ła  a u 
s tr iack iego  w  B erl in ie ,  k tó re j  osnow ę o g ła sza  
Wiener Ab-idpost, a po  k tórej nas tąp i ło  j a k o  da l -  
«ky krok s tanow czego  z e rw a n ia ,  w y s ła n ie  r o z 
kazu, odw o łu jącego  lir. K a ro ly e g o ,  n iby  to z 
powodu pos tę p o w an ia  P ru s  w  H olsz tyn ie .  T a k  
to Austrja k a ż d ą  rzecz n icu je  !“

Dnia 8. b. m. o d b y ła  się w e F lo re n c j i  w 
obecności krota w ie lka  r a d a  w ojenna ,  do k tó re j  
op rócz  I ' .marmury, m in is tra  wojny, P e t inengo ,  
p i ! a m aryuąrki,  A ng io le t t i ,  w ezw ano  ta k że

w '? ! ’ Petitti,  Cuechiari ,
D e l l a  Rocca ,  Valfre, M enabrea Cosenz i Me- 
d ici,  a  o p r  cz tego i posfa prusk iego ,  U sedom a.  
Z d a j e  się, na  ej nai , iŁje uchw alono  o s ta te 
czn ie  |  an p g o łe g o  wykonani© n ie 
b a w e m  się  rozpocznie .  Główne zadt-nie mn p r z y 
p a ś ć  jen . Ciald in iem u, k t ó r e j  korpus będzi© 
w zm o c n io n y  o j e d n ą  i wizję; będzie się on s t a 
r a ł  p rze jść  r z e k ę  l a d ,  j a k  to z r ó 4nje ll  z a r z ą 
dzeń i n a g ro m a d z o n y c h  Erderja łów  8t ao- 
WLych wnosić  n a le ż y .  I  od ług  i r  .ogo listu rozpo
cznie się n o w y  w e r b u n e k  ocho ium ów , ca ła  gwar 
d ja  będzie z m o b i l iz o w a n ą ;  ucl. walono^ p rzy  tem 
za c ią g n ą ć  n o w ą  p o ż y c z k ę  w sum ie  750 milio
nów. O p e ra c y jn a  a rm ia  w ło sk a  s k ła d a  się  po 
d łn g  Kauerada  obecn ie  z c z te re c h  k o r p u s ó w ,  z 
rezerwowej dyw izji  j a z d y ,  z p u łk ó w  a r ty le r j i

m n ie jw ięce j  w s i le  165.000 ludzi, i około 3 0 .0 0 0  
ocho tn ików . P ie rw szy  korpus (D u ran d a )  s k ła d a  
s ię  z cz te re ch  dywizyj — 40.000  ludzi, d rug i 
(C uech ia ri)  z trzech  dywizyj 30 .000 ludzi,  r e z e r 
w o w a  dyw iz ja  j a z d y  w  s i le  2 .500 kom  stoi n a  
le w y m  b reg u  P ad u  w  oko licy  B resc ia -L o d i-C re -  
m ona , n a  wschód od M in c io n u - t rzec i  k o m u ś  
(D e l la  Rocca) z cz te iaeh  dyw izyj 4 0 .000  łu d z i ;  
czw ar ty  (Cialdini) z p ięc iu  dyw izyj — 50.000  
łudzi  i r ez e rw o w a  a r ty le r ja  stoi n a  p ra w y m  
brzegu  P a d u  n a  d ro d ze  P ia c e n z a  - Bológna.

Z ochotników z a ję ła  :ezęść  w y su n ię te  s t a 
now iska  w okolicy  V arese -C om o-L ecco  ku g ó 
rom tyrolskim ; d ru g a  p o ło w a  stoi pod  Bari w 
połudn iow ych  W łoszech  W  T o sk a ń s k ie m  ma 
być u tw orzoną r e z e rw a  z cz te rech  dyw izyj w  
°i!e 3 6 —400.000 ludzi.  D  a i J r z y m a n ia  p o r z ą d 
ku w  k ra ju  szczegó ln ie  na  po łudniu  będz ie  u ż y 
tą  g w a r d ja  n a ro d o w a  z 60 ba ta l ionam i po 
pięć set ludzi. A pon iew aż  św ieżo  sfo r
m ow ane p ią te  ba ta l io n y  s taną  za ło g ą  w k ra ju ,  
zatem czw ar te  bata liony, k tó re  tę  s łużbę do tąd  
pełniły ,  pó jdą  do armii ope ra cy jn e j ,  w zm o c n ią  
ją  o 3 0 - -4 0 .0 0 0  ludzi.  T a k  więc ca ia  o p e ru ją e a  
a -m ia  w raz  z ochotn ikam i będzie  liczyć około
265.000 ludzi,yęila, k tórej  ja k  się Kamerad w y  
raźa ,  le k c e w a ż y ć  nie m ożna.

M o s k w a .  Z  P e te r s b u r g a  p iszą  do l Indep. 
Belge: „ Gazęta Senacka o g łos i ła  nom inac ję  dość  
m ało  s p o d z ie w a r ą .  której po l i ty cz n a  doniosłość  
w ię k sz ą  je s t ,  n iżeli  s ię  to na p ie rw szy  rzn t  oka 
w y d a je ;  za p ro w a d za  ona bow iem  w  za rząd z ie  
sp ra w  K ró lew stw a  P o lsk ie g o  zmianę, m a ją c ą  po 
p ros tu  dokonać  bez ha łasu  tej ad m in is t ra cy jn e j  
a s y m i la c j i ,  k tó rą  ju ż  od ta k  d a w n a  z a p o w ia 
d a ły  z a g ran ic zn e  dzienniki ,  a le k tórej p r z e g r o 
dzen ie  do tvcbczas  opóźniano. Z m ia n a  tą  je s t  
usunięcie. P ła to n o w a .  m in is tra  s e k re ta r z a  s tanu  
d la  K ró les tw a  P o lsk iego ,  rez y d u jąc eg o  w  W a r 
szaw ie  i za rz ą d z a ją c e g o  w ydz ia łem  sp ra w  w e 
w nętrznych  K róles tw a . P ła to n o w a  zas tąp iono  
M ikołajem  M ilu tynem , b ra te m  m inis tra  wojny, 
k tó ry  m a się trudnić  sp raw am i sw ego  w y d z ia łu  
tu ta j  w P e te r s b u r g u  w  osobnej k an e e la r j i  c e s a r 
skiej.  Nie p o trze b a  zw rac ać  u w a g i  n a  don io 
słość tego  r o z p o r z ą d z e n ia , k tó re  p rzenosi  s i e 
dz ibę  cen tra lne j  po lsk ie j adm inistracji ,  s z c z e g ó l
niej w y liczy w szy  c a ty  sz e re g  dalszych  ś rodków , 
do k tó ry ch  w stęp  ty lko  s tanow i n om inac ja  Mi
k o ła ja  M ilutyna. Chodzi tu o u tw orzen ie  nowej 
se k c j i  p ryw a tne ]  k an e e la r j i  cai sklej,  k tó ra  pod 
n a z w ą  p ią te j  sekcji ,  o b rab iać  m a w szystk ie  s p r a 
w y  K róles tw a . Milutyn będz ie  zam ianow anym  
nacze ln ik iem  tej se k c j i  z r a n g ą  ministra. P r z y j 
dzie ko le j n a  za rząd  sk a rbu ,  w szys tk ie  Niestałe 
p odatk i  z K ró lew s tw a  p rz e sy ła n e  b ęd ą  do P e 
te rsb u rg a  w spó ln ie  z n ie s ta łem i poda tkam i z 
ca łe g o  c a r s tw a  D ru g a  ta  zm iana  znie-.ie po
trzebę  oddzie lnego  z a rz ą d u  sk a rbow ośc i  dla K ró 
lestw a. K osze lew , obecny  m in is te r  sk a rb u  d la  
K ró le s tw a  P o lsk ie g o ,  p o d a  się  sku tk iem  tego  do 
d y m is j i ,  a  m ie jsc a  j e g o  nad a l  n ik t  n ie  zastąp i .  
Po p rzen ies ien iu  n a jw yższych  w ładz  dw óch  g łó 
w nych  g a łęz i  za rzad u  P o lsk i  do P a te i sburga, 
nam ies tn ic tw o w  K -ó lew stw m  nie  b ę d z ie  m iało 
ża d n eg o  pow odu d a lsze g o  is tn ien ia ,  zaesom  n a 
s tąp i  zn ies ien ie  tegoż,  a w zam ian p rzy b ę d z ie  
K ró le s tw u  dw óch  /ub t rzech  je n e r a ł  g u b e r n a to 
rów. T y m  sposobem  przy jdz ie  do skutku  w c ie 
lenie Polski,  k tórej pozostan ie  już ty lko w ydzia ł  
o św iecen ia  publicznego. D otychczas nic nie 
w iadam o o p ro jek to w a n y ch  rozpo rządzen iach  
odnośnie do tego w y d z ia łu ,  ła tw o j e d n a k  być 
m oż e ,  iż dozna  on losu innych** iż m in is tra  z a 
stąp i  j e d e n  lub k ilku  kuratorów , j a c y  znajdują 
się we 'wszystk ich  o k rę g a c h  p e d a g o g ic zn y c h  
ca rs tw a ,  za leżnych  od tu te jszego  m in is tra  o św ie
cen ia  publicznego.

„P om ija jąc  cel tych zmian, nadm ien ić  w y p a 
da,  że nom inacja  Al. Milutyna m icno zbiła z 
t ro p u  tu te jsze  ko ła  reak cy jn e ,  k tó re  tryum fow ały  
od chwili o s ta tn iego  ca rsk iego  m anifestu. P a 
nowie ci rzeczyw iśc ie  u trzym yw ali  s ię  przez 
czas pew ien  vę tem m niem aniu ,  iż s a rn i ' ty lk o  
uczes tn iczyć b ędą  w rad a ch  ca rsk ich .  Z daje  się, 
że nic z tego  n ie  b ę d z ie ,  g d y ż  M ikołaj Muutyn 
j e s t  je d n y m  z n a jw y t rw a lsz y e h  i na jzac ię tszych  
p rzec iw ników . R e p re z e n tu je  on sy c e m  reform d a 
leko n iebezp ieczn ie jszych  d la  p a r t j i  sz lacheckiej ,  
niż m a łp o w an e  Boboeufy i p rz y sz łe  M araty  m o 
sk iew sk ie .  Nie m a jąc  w icie  sy inpafj i  do Milu
tyna ,  c ieszyć się m ożna z zaw odu  tych  panów. 
Sm utnem  b y łoby  za is te  d la  Moskwy, po 11 l a 
tach  us iłow ań pos tę p o w y ch  popaść  \ v  ręce  ludzi 
chcących  j ą  cofnąć ku epoce  poddańs tw a,  za p ro 
w adzen iem  ro ln iczego  p r J e t a r j a tu ,  a  ku t r a d y 
cjom po p rze d n ieg o  p a n o w a n ia  g w a l to w ą  rep res ją  
w szys tk ich  j e j  dążnośc i .  R oz w aż y w sz y  dobrze  
okoliczności,  p rzy z n ać  t rzeba ,  iż lepszi m je» t  
może S a in t - Ju s t  m o sk iew sk iego  im perjahzm u od 
ch y b iący eh  P o l ig n ak ó w  lub ja k ie g o  ks ięcia  A lby  
w ro d za ju  Murawiewa,."

Korespondencje Gazety Narodowej.
Londyn dn. 12. czerw ca .

(B) W  dniu w czo ra jszym  w  p a r la m en c ie  
z a p y ty w an o  m in is trów , j a k a  j e s t  ich po li tyk?  no 
z e rw a n iu  konferencji .  N ap ró żn o  k to  ch c ia łby  
z ich odpow iedz i  w  c iem nościach  o ta c z a ją c y e 1’ 
horyzon t polityczny, dus trzedz  choć isk ie rk ę  
św ia tła .

„ W  sporze  Anstrji  z P ru sa m i je s te ś m y  za 
A ustr ją ,  w  sporze  W łoch z W iedn iem , je s te śm y  
za  W łocham i."  N iech z tego  n a jb y s t r z e js z y  umysł 
o d g a d m e  d la  kogo złoto i o k rę ta  W ielk ie j  B r y 
tanii.  N ieum ie jąc  p rze w id z ie ć  w y p ad k ó w ,  obrać  
drogi,  j a w n ie  o św ia d cz a ją ,  czekam y  i s tósownie  
do okoliczności zobaczym y  co zrobić w ypadn ie .  
T a k a  po l i tyka  ty lko s ła b y m  przystoi .  G d y b y  A n
g lia  m ia ła  w ie lk iego  m in is tra ,  p e w n e g o  w ię k 
szości w  par la m en c ie ,  P r u s y  n ' e  śm ia ły b y  de- 

A  sw obody  w ew n ę trz n e j  i zab ie rać  obce

Członkowlo par la m en tu ,  k tó rych  s łow a n ie

p o c ią g a ją  za  so b ą  u rzędow ej odpow iedzia lności ,  
p rzypom nieli  n iek tó re  w ażn e  p raw d y ,  m iędzy 
innemi, że  po trzeba ,  aby' Austr ja  po łożona w 
ś ro d k a  E uropy ,  b y ła  po tężną ,  n ie ty lko  d la  tego, 
ażeby  p o w śc ią g n ą ć  zachc iank i pó łnocnych  d e 
spotów, a le  ż e b y  i nap o leo ń sk im  dumnymi z a 
m iarom  ta m ę  położyć.

W  p a r la m en c ie  w szys tk ie  s t ronn ic tw a  i 
w szyscy  m ó w cy  s ą  og lędn i .  N ie  odsłani *ją ta- 
iemme, n ie  w sk az u ją  os ta tn iego  k re su  g rożące j  
burzy, a le  w k lu b a ch  i ko ła ch  po li tycznych  w szy 
s tk ie  p rzy p u sz cz en ia  ob iegają .  K o a l ic ja  d w o ró w  
pó łnocnych ,  n a p a d  M oskw y n a  T u rc ję ,  p o łącze-  
czem e się F ra n c j i ,  P ru s  M oskwy. Często  też, 
ja k o  ś ro d e k  p o łożen ia  ta m y  dum nym  z a b ó ru m  
w ychodz i na  j a w  s p ra w a  Polski.

M usimy zw rócić tu u w agę  n a  p ew ie n  r o 
dzaj k a p u c y n ia d y ,  u p ow szechn iony  w em ig rac j i  
. w  k r a ju ,  k tó ra  sp raw ę  n a ro d o w ą  na  szw ank  
n a ra ż a  — a w  A ngli i  zm n ie jsza  w spó łczuc ie  
tzeb, k tó ry ch  j e s t  in te resem , ab y  M oskwie w y 
drzeć po lsk ie  zabory .  B rac ia ,  co tu w w yższych  
s f c a c h  p rz e m a w ia l i  za s p ra w ą  n a r o d o w ą , na 
w szystk ie  tony pow tarzali ,  że P o lsk a  j e s t  k a 
tolicką. D o  p o p a rc ia  swoich zam iarów  u d a w a l i  
się do cz łonków  p a r la m en tu ,  ka to l ic k ieg o  s t r o n 
n i c t w a , co an i  w iększośc i w p a r la m e n c ie ,  aui 
życzliw ości w iększośc i  p ro tes tanck ie j  n ie  m ają .

W  ten  sam b łąd  w p a d a ją  nasi poeci i p u 
blicyści.  Na w szys tk ie  tony ś p i e w a ją :  P o l s k a  
j e s t  k a t o l i c k ą .  N ie zw a ż a ją  na  to, że  są 
dw a ka to i icyzm y . K a to l icyzm  o p a r ty  n a  e w a n 
gelii, na  miłości, i ka to licyzm  co nie myśli,  co 
nie czuje, ty lko ś lepo  s łucha ,  co mu je n e r a ł  j e 
zuitów rozkaże.

P o lska  w  n a jśw ie tn ie jszy ch  czasach  by ła  
kato licką, a le  m iłość i gośc inność  c e ch o w a ły  
polski ka to licyzm . W y z n a n ia  p rz e ś la d o w a n e ,  
m ordow ane n a  Z achodz ie  i w  środku  E uropy ,  
nad b rz e g a m ' W isły  z n a jd o w a ły  p rzy tu łek  i 
braters two. Dla tego na  ziemi naszej liczym y .

8 .000 .000  ka to l ików  rzym skich ,
4.000.000 unitów,
3.500.000 p ro tes tan tów ,
2.500.000 s ta rozakonnycL ,

50.000 m ahom etanów ,
300 .000  sek t  rozm aitych ,

3.000.000 G reków .
D la  tego  też k ró low ie  nasi w s tępu jąc  na 

tron p rzys ięga l i ,  że  z a c h o w a ją  pokój pom iędzy  
różnow iercam i.  D la  tego, co j e s t  n iepoży fą  c h w a 
łą  po lsk iego  narodu , k ied y  p rzysz ła  do nas  w ia 
domość o zezi św ię teg o  B ar t łom ie ja ,  sz lac h ta  na 
ogólnem zeb ran iu  przysięg ła ,  że  uw ażać  będz ie  
za zd ra jco  k ra ju  każdego ,  coby  na z iem i nasze j  
zaszczepił  n iezgody  re l ig ijne .

T a k im  je s t  po lsk i  ka to licyzm .
T o  trzeba  p rz y p o m in a ć , g ł o s i ć , u p o w s z e 

chn iać  w  A nglii.  T rz e b a  pokazać ,  że P o l s k a  na 
łono sw oje p rzy ję ła  pOlezw arta m iliona p r o te 
s tan tów , w y g n an y c h  ze ś ro d k a  Europy .  Z e  im 
d a ła  n ie ty lko  p rz y tu łe k ,  a le  i p raw o  o b y w a te l 
stwa. Ż e  ca ra t  ty c h  i .a  m osk iew sk ie  w y zn an ie  
n a w r a c a ,  k tórym  my swoboiię su m ie n ia  z a p e 
wnili. A le  n ie s te ty  iłie m am y do tąd  n aw e r  w 

ję z y k u  a n g ie lsk im  his torji  polskiej,  coby  te  p r a 
w dy p rzypom nia ła .

D la  tego  też najżycz liw si nam  A ng licy  p o 
w ta rza ją  . Szkoda, że P o lska  je s t  rzym sko  k a to 
licką. Czas się nam  oswobodzić od k a p u c y n ia d y  
k t ć r a  w szys tk ich  z i d a u  p o l i ty cz n y ch ,  s p o łe 
c z n y c h ,  cyw ilnych  m iesza  k a to l icy zm , nieob- 
ja śn ia jąc ,  o ja k im  k a to l icyzm ie  mewa.

S łow o jeszcze  o u p ad ło śc iach  tutejszych. 
Ju ż  donieś l iśc ie  o m in ie  trzech w ie lk ich  b an 
ków. dn iem  każdym  dow iadu jem y  sic  o no 
w ych  tego  rodza ju  k lę sk ac h  w ce ln ie jszych  m ia 
stach. Ż e b y  w am  dać  w yobrażen ie ,  j a k i e  tu 
sku tk i up ad e k  banków' za sobą  p o c i ą g a ,  muszę 
w am  p r z y p o m n ie ć , że w Anglii n ik t w  domu 
p ien iędzy  n ie  chow a. Nic. m a ją  tu kufrów , k a s  
i sk rzyń  ze s reb rem  i złotem. K a i d y  co m a 
s k ła d a  w banku  , zacząW sżf  od na jboga tszego  
do rob o tn ik a  co uc iu ła j  sobie p a re se t  szylingów. 
Z łożone  w  banku  p ien iądze  p rzynoszą  s k ł a d a 
ją c e m u  m a ły  procent,  a może nimi w części (ub 
całości rozpo rządzać  za  pom ocą  m andatów , k tó 
re  n a z y w a ją  czek.

U padek  przeto banku  , n ie ty lko  b oga tym  i 
średni m a ją tek  p o s ia d a jący m  cios z a d a j e ,  a le  
i b iednym rodzinom , co tam  g o rzko  o sz cz ęd zo 
ny grosz  sk ła d a ją .  J a k  roz leg le  by ły  czynności 
trzech u p a d ły c h  banków , n iech  to d a  do z ro z u 
m ienia, że ośmsel u rzędn ików  w b an k a ch  tych 
p rac u jąc y ch  zos tało  bez  ch leba .

D ę b y  pada jące g u io tą  m a łe  k rzew y .  Z ża- 
łem  się  d o w ia d u je m y ,  t e  dom  h an d lo w y  z a ło 
żony p rze z  z iom ka B obezyńsk iego  n ie  m ógł się 
u trzym ać. A le  je ś l i  s ię  to, co nam  m ów ią  sp ra 
wdzi, n ik t s ię  na n ieg o  żalió nie będzie. Sam  
poniesie  s tra ty ,  j a k ie  p o w sz e c h n a  n ieufność i 
p rze rw an ie  han d lo w y c h  s to sunków  w y w ar ły .

Florencja d. 12. czerw ca .
(A JO ) P rz e z  j e n e r a ł a  F a b r iz z i  r z ą d  zapros ił  

G ariba ldego  n a  kon tynen t.  W y g n a n ie c  K a p re ry ,  
k tóry  od  la t ty lu  oczek iw a ł  dzis ie jsze j  g m a tw a -  
n ’iiy politycznej,  — w siad ł  niezwtoes iie n a  s ta 
te k  p a ro w y  i o godzinie  I s z e j  po pó łnocy  p rz y 
był do Genuy. P rz en o c o w a w szy  n a  statku, udał 
s ię  o godzin ie  5tej z r a n a  do Como, W  m ias te 
czku Oamerlatta ,  po lożonem  w północnej Lom • ■ 
bardji ,  p rzy jm ow ały  j e n e r a ł a  wszystkie w ładze  
cyw ilne i w ojskow e w raz  z oddziałam i oeh< 
ków, g w ard j i  narodow ej w ojska regu la rn  
Z by tecznem  b y łoby  op isyw ać ,  ja k ie g o  p.rzyję 
doznał G ar ib a ld i  ze s trony  samej ludnuści. — 
W śród  o k rzyków  odprowadzono p rzy b y sz a  trzy 
mile do Como. Z jaw ien ie  się G ar iba ldego  nie 
po trzebuie  ż a d n y c h  kom entarzy .  W u j n a je ś t  n ie 
tylko zdecy d o w a n ą ,  lecz takow a m a się ro z p o 
cząć ze s trony  W łoch  najpóźniej 15. bm. Inaczej 
bowiem  n ie  sprow adzonuby  tego, k tó ry  bez w o j 
ny  z p e w n o śc ią  n ie  w ra ca łb y  na  K ap re rę .  Dzj 
wió się z a p e w n e  oędą  w E urop ie ,  d la  czego  G a 
r iba ld i  n ie  odwidził  stolicy. Król je sz c z e  j e s t  we

F lo rencj i .  Czyż p rzy jem nie  b y ło b y  m onarsze ,  g d y  
by w idzia ł d la  cz łow ieka ,  z k tórym  przez la t  
p a rę  ży ł w  n iep rzy jaźn i,  z a p a ł  p o d d a n y c h  bez 
g ra n ic  ?

W czora j  o godzin ie  10. w ieczorem  mi&l W i 
k to r  E m a n u e l  w y jechać  do g łów nej k w a te ry ,  
g d y  w te n  nadesz ły  d epesze  z B erl ina ,  donoszą - 
ee, że  pom iędzy  P ru sa m i a A ustr ją ,  n ie  przysz ło  
do tąd  do k rw a w e g o  s ta rc ia .  Król za trzy m a ł się  
je sz c z e  w  s to l icy  i w y jed z ie  a lbo  dz iś  v nocy, 
lub ju t r o  n ieodw oła ln ie .  K on ie  i w szys tk ie  p o 
t rze b n e  rzeczy  odesz ły  ju ż  do P iac en z y .  Móv ią  
bardzo w iele  o zm ianie  m in is te rja łne j.  R zeczy  
stoją w  ten  sposób : L a m v m o r a  od je żd ż a  j u ż  z 
k ró lem  i n ie  m oże  być czynnym  m inistrem, pozo 
s tan ie  z “tem  m inistrem bez teki,  podczas g d y  
j e g o  m iejsce czynne  za jm ie  br. Ricasoli. 11. , ; - 
s te r  m aryna rk i ,  A ngiole tti  s tan ie  n a  cze le  dywizji.  
P o s a d ę  je g o  za jm uje  d a w n y  m in is te r  f inan
sów  S ella .  Kto za jm ie  m ie jsce  p a n a  Petf inen- 
go, k tó ry  ta k ż e  ma dow odzić  d y w iz ją ,  o tem 
n ie  w iadom o je szcze .  O s ta tn iem i dn iam i n a  n a 
rad a ch  m in is te r ia lnych  p rz e w a ż y ło  zdanie , że 
te raźn ie jszy  g a b in e t  nie pow in ien  zm ieniać  się  
w całości,  a b y  n ie  u trac ie  t rad y c j i  d o ty c h cz aso 
wej polityki.  On zaw iąz a ł  w o jenną  sy tuae  ę, on 
j ą  chce  ro z w ią z a ć ,  p rz y jm u ją c  na  siebie ca łą  
odpow iedz ia lność  za p rz y sz łe  w y p a d k i .

Jeźli  to p ra w d a  , o czem od. dni k ilku  z a 
c z y n a ją  coraz  g ło ś i  iej m ów ić w kołach  urzędo- 
'">eh, t. j .  że M oskw a m yśli  s tanąć  po stronie 
Austrji.  n a  ten czas  m ożem y  się spodz iew ać , że
100.000 F ra n c u z ó w  p o c iąg n ie  n ie zad ługo  ku  
W enecji.  Izba po se lsk a  o b rad u je  dalej n ad  z n i e 
sien iem  ko rpo rac ji  re l ig i jnych .  W czora j  u c h w a 
lono je d n o g ło śn ie  §§. 3. i 4. m ów iące  o pen s jac h ,  
ja k ie  m a ją  p ob ie rać  zakonn icy .  S ześć  ar tyku łów  
pozos ta je  du za tw ie rd z e n ia .  Z a p e w n e  p a r la m e n t  
będzie mógł ukończyć  tę  sp ra w ę ,  zanimj zam kną  
te go roczną  sesje. Z am k n ięc ie  ma n a s tą p ić  16 
lun 17- b. ra. • •

K oszut w y d a ł  list do sw ych  ro d ak ó w .
E m ig ra c ja  Polska, z a m ie szk a ła  w  P a ry ż u  

ro zes ła ła  okólnik z w ezw aniem , aby  w szyscy  w y 
chodźcy nades ła l i  n azw iska  7 osób, m a ją c y c h  
s tanow ić rep re z e n ta c ję  e m ig racy jn ą .  N azw iska  
osób, k tó re  o trzym ają  g ło sów  najw ięcej ,  zos taną  
w p ie rw szych  dniach dpca  d ruk  iem ogłoszone.

K r o n i k a .

— N adzw yczajna p o sied zen ie  H ad y m iejsk ie j
odbędzie się ju tro , dnia 18. czerwca b. r. o godzinie 6. 
wieczorem w sali ratuszowej, dU  załatwienia spraw za
mieszczonych na porządku dziennym ostatniego nie- 
komplbtniego zebrania z dnia 14. b. m.

Lwów dnia 16. czerwca i86ti r. Krojbl, ™. p.

— W  sp raw ie  fu n d u szów  re lig ijn y ch , .eźący eh 
w Kongresówce, należących do rozmaitych koźeidO w , 
klasztorów i zakładów dobroczynny*® w Krakowie a te
raz przez rząd moskiewski zabranych, udała się z  Kfk- 
kowa, ja k  Krak.Ztg. donosi, osobna deputacja do Wie
dnia, składająca się miedzy innymi z ks. kanonika 
Itusinowskiego i dyrektora Beminarjum ks. Klingera. 
Wstrzymanie dochodów ż tych dóbr, będących jedyną 
podporą wiciu klasztorów , jes t  nie ty lko niesłnszne, 
zwłaszcza że się odnosi dó {fó-ddańyeh austrjacklcb, ale 
nawet w najwyższytS stopniu niełiiezkie. Miśdzy rozu a i-  
temi klasztorami, skraywdzohemł. fAm rozporządzeniem, 
najdotkliwszą stratę poniósł kla&.tor Sw. Jędrzeja, p o 
siadający w Kongresówce 18. • « » ,  z  kfStyc.i docnód 
dawał utrzymanie de  140 osobom.

— A d re s  w ie rn o :  jti. Wczorajsze.-S/owu c.onosi, iż 
duchowieństwo obrządku gr.  dekanatu Groc.ekieg:© n a 
pisało w języku łacińskim adres wierności do Stolicy 
apostolskiej. Do napisania tego adresu uczuło ie du
chowieństwo SDOw .dowanein, jak  się adres wyraża, obel
gami, doznawanenu ze strony politycznych przeciwników, 
którz} zarzucają, jakoby ruskie duekowiftuscwo w G a
licji skłaniało się do sch jzm y moskiewskiej, a k tó re  to 
obelgi znalazły już wiarę w Stolicy apostolskiej.  Ducho
wieństwo tego dekanatu oświadcza tedy otwarcie i jaw  
nie, iż stoi wiernie w św. unii jz Stolicą apost., p rze
konane silnio, że kościół ru sk i ,  jeżeli tylko odzyska 
należną sobie świetność ^pierwotną czybtośó ob-zadków, 
stanie się dla kościołów wschodnich dzielną ponętą, za
chęcającą je do przystąpienia do jedności z Stolicą 
apostolską.

Dalej donosi Słomo, iż podobne adresy p rzy g o to w u 
ją  się i po innych dekanatach arehidyecezji lwowskiej 
w tym celu, aby w swoim czasie na ręce ks. m etropo
lity Litwinowicza dostaiy się urzędownie do Kzymu.

— Fileincnt.il z p o lsk i ,  wydany przeszłego roku w 
Petersburgu czcionkami moskiewsaiemi z dodaniem k il
ku nowych na oddanie brzmień polskich, ma byó zapro
wadzony w szkołach ludowych w Kongresówce. Po ele
mentarzu tym spodziewają się Moskale wielkich sk u t
ków, ma on ułatwić moskwicenie ludu, zwłaszcza że i 
treść jego jes t  dość zręcznie w celu moskwicenia u ło 
żoną. Zn pośrednictwem pewnych osób, czynnych w 
propagandzie moskiewskiej, dostał się ten elementarz, 
ja t  go Słowo nazywa „liubopytny,, w komis lwowskiej 
księgarni stauropigialnej.

— Z f  / e r u io w ie c ,  donOBZą do Gazety Lwowskiej, te 
tam zebrał się k o m i te t , który postanowił urządzić w 
całej Bukowinie składki, pieniężne, by z wypływających 
dochodów wypłacać zgłaszającym sie do armii cesar
skiej ochotnikom bukowińskim w dwójnasób większą 
kwotę na rękę , niż ją  naznaczyło rozporządzenie mini-
tc-rstwa wojny. Zamiar ten powzięto w tej nadziei , że 

Zwerbowani będą w stanie przed od^jścDm w pole p o 
d s t a w i ć  część tycfi pieniędzy swoim rodzicom, do- 

lietym teraz wielkim niedostatkiem. La oliara ma być 
wkrótce przedłożona Najjaśniej. Pan* do potwierdzenia 
przez deputację obywateli miejskich z Czerniowiee.

— D la  s i e ró t  po ś. p. Jani* W n g ilew iczu  ofiaro
wali pp. L. K. rocznie 24 zir. w ratach miesięcznych, 
p L. P. 12 zir. równie rocznie w ratach mies ; zaś p .  
Ludwik Dolański przysłał 3< złr, w. a.

— T E A T li PO L SK I. Dziś nNę,dznicya, dramat w 
pięciu aktach a trzynastu odsłonach podług romansu 
Wiktora Hugo.
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Ostatnie wiadomości.
A k eję  w o je n n ą  p ru sk ą  w strzy m a ły  od cbwMi 

w y s tą p ie n ia  zw iązku  p rze z  d w a  dni j e d y n ie  te 
czynności,  Które p ie rw ej t rze b a  było  im u sk u 
tecznić, ab y  się porozum ieć z  sp rzym ierzeńcam i,  
a  u l t im ata  postaw ić  pańs tw om , co m obil izację  
u ch w a la ły .  D o tą d  w iadom o, iż d 15. cz e rw ca  
pos taw iły  P ru s a c y  u l t im a ta  H esji ,  H anow erow i,  
Sakson ii .  W  H an o w erz e  i w H es j i  zanosiło  się 
n a  rew o luc ję  ludową W sejmie w ystąp iono  p r z e 
ciw  m in is te rs tw u , k tóre  spow odow ało  g ło so w a 
n ie  H a n o w e m  za m obil izacją .  IV obecnej chwili 
ju ż  część zn aczną  S akson i i  za ję ły  P rusy ,  a  z a 
p e w n e  za ję ły  i k a s e ls k ą  H esję  i H a n o w e r .  W  
H essen -D a rm s ta d t  se jm  i ludność j e s t  p rzec iw  
mobil izacji ,  d la  tego  poseł darm sz tadzk i  z a s ła b ł ,  
g d y  p rzysz ło  do g ło so w an ia  w  bundes tagu ,  a le  
za s tąp ił  go  pose ł  z Anhaltu .

W  ogóle  w i d a ć , iż P ru s y  nadz w y cz a jn ie  
szybko  ro zw ija ją  sw oją  czjmność, ab y  ub iedz  
p rzec iw n ików  w za jęciu  n a jw a żn ie jsz y ch  p o z y 
cji i p rzyspo rzyć  sobie sił za g arn ię c ie m  za so 
bów  i w o jsk  pań s tw  m nie jszych , są s iad u jąc y ch  
z niemi.

Bi marK je d n o cz eśn ie  w ystosow ał som m acje  
z  k ró tk im  te rm inem  do k i lku  państw , skoalizo- 
w anych  z A ustr ią  p rzec iw ko  Prusom , a b y  się 
rozbro iły  i p rzy ję ły  p ro jek t  p ru sk i  re fo rm y 
Z w iązku .  P os łow ie  ty c h  p ań s tw ,  uw ierzy te ln ien i  
w  Berlin ie ,  oczek iw ali  dn ia  15. bm. sw oich  p a 
szportów . R ządy  zaś. k tóre  g ło su w a ły  z P r u s a 
mi, b ędą  za p ew n e  w ezw ane ,  a b y  nie b ra ły  w ię 
cej udziału  w bundes tagu .

Po  w alnei v idz ie  m in is tró w ,  król saski 
p rzy jm ow ał  dn ia  15. c z e rw c a  pos ła  p ru sk ieg o .  
U ltim atum  p rusk ie ,  ż ą d a ją c e  neu tra lnośc i  S a k so 
nii, p rzen ies ien ia  w ojsk  na s topę  p o k o jo w ą ,  r y 
ch łego  zw ołan ia  pa r lam en tu  d la  u łożen ia  nowej 
konsty tucji  ZwiązKU n ie m ie c k ie g o ,  zostało  od- 
rzuconem, poezem  w czora j  P ru sy  w y p o w ied z ia ły  
w ojnę Saksonii .  P ru sa c y  wesz li  j iż do Lóbnu, Zit- 
lau, Budziszyna; i z p row incji  sask ie j g ro ż ą  P ru sa c y  
w ta rgn ięc iem . Między K iesa a D reznem  zburzono 
kolej. R odz ina  p a n u ją c a  s a sk a  je d z ie  do Wiednia,

S as i  zniszczyli d. 15. bm. kom unikac je  t e l e 
graficzne i ko le jow e,  łą c z ą c e  ich z P rusam i.  
D w orzec  w  Lóbau  został sp a lo n y  w ra z  z s z o p a 
mi m a ea zy n o w em i i zapasam i w ęg la .  Na m oście 
pod  E obau  ze rw ano  szyny. Popalono  rów nież  
s łupy  te legraficzne .

D ale j  donoszą  z P ra g i  pod dniem 15. b. m 
iż nie ty lko kosz tow ności sk a rb c a  s a s k ie g o ,  ale 
i o g rom ne  za p asy  żyw ności przyw ieziono ju ż  z 
S ak so n i i  do P ra g i .  C iągn ien ie  sa sk ie j  loterii k ia  
sowej odbędzie się n a  w y p a d e k  w ojny  w Konig- 
s te in  (naa  E lb ą  blisko g r a n ic y 1 czesk ie j) .  Todró- 
żni, k tórzy  z Sakson ii  p rzybyli do P r a g i , dono
szą,  że P ru sa c y  w k ro czy l i  j u ż  do M yszny i źe 
k i lk a  mostów i olei że laznej zos tało  ze s trony  
sa sk ie j  w ysadzonych  w  pow ie trze .  P o c ią g  e ;ężki 
n a  kole i wscnodniej został uszkodzony  ; p ięć w a 
gonów  zostało z g r u c h n ta n y e h , a pięć osób od- 
njo-do znaczne  ran  y. P rz y b y ło  do P r a g i  w ielu  s a 
skich oficerów i u k ła d a ją  s ię  o sp ro w a d z e n ie  ró
żnych  m a te r ja łó w  i sk ła d ó w  j a k  m ów ią  d la  
ezęści w o jska  sask iego , k tó re  do Czech  się  cofa.

Kosztowności sk a rb c a  sa  i k i e g o \ r z e w i e z io -  
no  — j a k  z P ra g i  donuszą — d n ia  15. t .  m. 
p rzez  B odenbacb  k o le ją  w sch o d n ią  c z esk ą  do 
Ł incu .  J a k  się  dom yśla ją ,  m a ją  być one p r z e 
c how ane  w Insbruku. W  P ra d z e  o b ie e a  p o g ło 
ska, że się tam zje zie ce sa rz  ,z fam ilją  k ró la  
sask iego . D ale j donoszą  z P ra g i ,  i ż  n acze ln ik a  
pow ia tu  S ch a tz la r  (tuż n a d  g r a n ic ą  sz lązką)  
p rzeniesiono  w  stan  spoczynku za  to, i i  z boja- 
ź..i p rzed P rusakam i ,  bez uw iadom ien ia  n a m ie 
stn ic tw a, opuścił swoje s tanow isko .

P o d łu g  te leg ram u  z F ra n k fu r tu  z d n ia  15. 
b. m. do Pressy ż ą d a ją  P ru sy  w ultim acie ,  wy- 
słanenn d>> H essen-K as  ;el p rzy s tą p ie n ia  do p r o 
je k tu  reform y i o ds tąp ien ia  od m obil izacji ,  za  
co ofiarują księciu sjw ararifję  je g o  p ra w  do u- 
d z i e h e g o  pan o w a n ia .  Z a  term in do nam ysłu  
pos taw iły  P ru sy  2. godzinę po północy. W prze
ciwnym  razie  g ro żą  P rusy  w ypow iedzen iem  w o j
ny i zap row adzen iem  re jeuęji .

I  król b m o w e r s k i  o d r z u c i  p ropozyc ję  p ru sk ą  
względem  zaw arc ia  p r z y m i e r a  poko jow ego . G łó 
w ne za ry sy  śc iś le jszego  z w ią z k u ,  m ianow ic ie  
pod w zględem  w ym agań ,  tyczących  się  o rg a n i
zacji  m ilitarnej i kwestji  floty, s tanow czo  zos tały  
odrzucone.  W o jsk a  h anow ersk ie  zb ie ra ją  się na 
południu , i spo s iewają się posiłków  austrjacKich. 
Kolej że lazna z H am burga  zos ta ła  na  w ielu  m ie j
scach popsutą .  R uch  na  ko le jach  że laznych  z 
H a rb u rg a  do L i indbu rga  i z H ohnsfo rf  do Liine- 
bursra w strzym any .  Król k ró lew icz  uda ją  się do 
obozu skoncen trow anych  w o jsk  h a u o w e r s k i c h ; 
księżn iczk i zos ta ją  w stolicy.

Na nosiedzeniu. sejmu hannow ersk iegdsd .  15 
bm. wniośł '  en ingsen  (znany p rz y w ó d c n  KtóShnal- 
V ereinu) ad re s  do k ró la  z wyrażenietfl ,  u cb w s  - 
ła  cz w a r tk o w a  Bundestagu n a ra ż a  N iem cy na  w o j
nę dom ow ą, « H annow erczyków  r a  n ie s ły c h an e  
c iężary ,  i ftrozi R zeszy  n iem ieck ie j  u t r a t ą  n ie p o d 
ległośc i.  Ad; es jirosi dalej ż r o l a ,  ab odp raw ił  
m inistrów, k tórzy uoradz il i  tak iego  wotom na b u n 
d e s t a g u ,  i ż ą d a  n ie w y k o n a n ia  u c h w a ły  t e j ;  do
m a g a  się neu tra lnośc i H an n o w eru  i zw o łan ia  
p a r la m en tu  n iem ieckiego.

Ul tym a  tum B ism ark a ,  w ystosow ane do H ess ji  
e l e k to r a ^ e j  i do H a n n o w e ru  grozi im o k u p a c ją  
w ojskow ą,  j e ż e l i  bezzw łoczn ie  n ie  d a d z ą  P ru so m  
g w a ra n c j i  swojej neu tra lnośc i .

No-rd. A li. Z ig , k tó ra  do tąd  d la  s p r a w  Szlez-  
w icko-H olsz tyńsk ich  m ia ła  o so b n ą  ru b ry k ę  o ś w ia d 
cz a  te ra z ,  iż  w iadom ości do tyczące  um ieszczać 
będz ie  nad a l  p o d  ru b ry k ą  „P rusy" ,  a  pon iew aż  
R zesza  n ie m ie ck a  s t a ł a  s ię  ty lko  geogra ficznem  
pojęciem , więc w iadom ości o niej b ęd ą  um iesz 
cz an e  n a d a l  pod  r u b r y k ą  „G rupa pańs tw  środ- 
k o w o -e u ro p e js k ic h “ .

O d w y ra z ó w  „a lea  ja c ta "  r o z p o c z n ą  Nord  
Allg. Ztg. sw ój a r ty k u ł  w stępny  z <j- 16. c z e r w 
ca  i p isze : „O d w czora j  p rzes ta ł  istnie,. Z w i ą 
zek  n iem ieck i.  G łosow an ie  nad  w niosk iem  au- 
s tr jack im  obliczonym  n a  rozbici s R zeszy  — n a 
stąp iło .  W iększość  d a ł a  s ię  oszołomić w ie d e ń sk ą  
po li tyką  g a b in e to w ą ,  a panow ie, k tórym  n a  m o 
cy  a k tu  z dn ia  8. c z e rw c a  1815 podobałoby  się  
je szc ze  z a s ia d a ć  w  bundes tagu ,  n a leż ą  ju ż  do 
zg ro m a d ze n ia  b e z p ra w n e g o  i bezsilnego.„

„T y m cza se m  po tw ie rd z a  się k o n c e n tra c ja  
w ojsk  au s tr jac k ich  pod A schaffenburg , _ w czo ra j  
je sz c z e  p rz e c iw n a  us taw om  Rzeszy, dziś o ty le  
nie, że Z w ią z e k  n iem ieck i ju ż  nie istnieje. J e 
dnocześn ie  zapow iedz iano  n a  dzień 17. bm. k o n 
fe renc ję  m in is te r ja ln ą  pań s tw  sprzym ierzonych  
z A ustrią .  M ają radz ić  nad  wnioskiem, j a k b y  
w ym usić  n a  P ru s iech  oddan ie  H olsztynu pod  a d 
m in is trac ję  Rzeszy, w ym usić  ew entualn ie  d ro g ę  
zaczepną .  P o trzebu jąż  P ru sy  czekać,_ n? to ?  Z d a 
je  nam  się, że n i e !  D la  nas is tn ie ją  te ra z  p a ń 
stw a w  N ie m c z e c h ,  k tó re  musimy l y a ż a ć  albo 
za  p rzy jac ió ł ,  albo  za  n iep rzy jac ió ' ,  i s tosow nie  
do te g o  pos tęp ić  sobie z niemi. N iep rzy jac ió ł  
w sza k że  na leży  nam uprzedzić ,  a en e rg ia  rządu  
naszego  .ręczy , iż to się  s tan ie  bez je d n e j  m i
nuty zw ło k i .11

W czora j  ju ż  p o su w a ły  się wojska p rusk ie  na 
Drezno. W  pomoc S akson ii  ruszyłv  w o jska  au 
s tr jack ie .  Dziś ju t ro  spodz iew aną  je s t  bitwa.

W czoraj m ia ła  się  odbyć konferenc ja  m in i
s t ró w  p a ń s tw  średn ich  (tj. bambei gskich), a  na; 
b l iż sze  pos iedzen ie  bundes tagu  m ia ło  się  odbyć 
w łaś~ ie  nocy  dzis ie jsze j w  celu  u łożenia  i prźy- 
sp ieszen ia  m obilizacji kon tyngensów  z w ią z k o 
w ych  i za m ianow an ia  nacze lnego  w odza w o jsk a  
zw iązkow ego ,  na  k tó rego  m arsza łek  po lny  k.s. 
K arol b aw a rsk i  ma być zap roponow any .  T e rm in  
uzbro jen ia  się na jda le j  w  p rze c ią g u  dni 14 p o 
s taw iony  w p rzy ję tym  wniosku  w puukcie  3, m a 
li ty lko form alne,  a le  nie is totne znaczenie.

Do Neue fr .  Presse donoszą,  źe g a b in e t  fran- 
cuzki w ysia ł  do sw ych  rep rezen tan tów  z a g r a n i 
cą  okó ln ikow ą depeszę ,  w y ja ś n ia ją c ą  i ł a g o d z ą  
c ą  w ra ż e n ie  znanego  * listu ce sa rz a  N apo leom . 
do D rou ina  de  Lhuys. R ów nocześn ie  dow iadu je  
się  ten  dziennik ,  że ks. G o rczaków  zapow iedz ia ł  
rów n ież  o k ó ln ik o w ą  notę do dw orów , w  której 
M oskw a d a je  do zrozum ienia ,  iż n ad w e rę że n ie  
na jśc iś le jsze j  neu tra lnośc i  ze s t rony  F ra n c j i ,  b ę 
dzie  p o w o ae m  ta k że  i d la  rząd u  m o sk iew sk ie g o  do 
w y s tą p ien ia  z sw eg o  w y cz ek u ją  ego  s tanow iska.

Ha.nburger-Correspondent p o d a je  w  te leg ram ie  
z K o p en h a g i  pog łoskę  o za w arc iu  za  w pływ em  
F ra n c j i  p rzym ierza  zaczep n o -o d p o rn eg o  pańs tw  
skandynaw sk ich ,  w  skutek  czego p. D rouin  de 
Lhuys  miał o trzym ać  o rder  słonia.

P o d łu g  doniesień  z K ons tan tynopo la  pod d. 
9. b. m. p rzygo tow an ia  do za ję c ia  k ięs tw  N ad-  
dunąjsh ich  p rz y sz p ie s z a ją  j a k  n a jene rg iczn ie j  
tak w  K onstan tynopolu ,  j a k  w Ruszczuku. K o r
pus  p ierw szy , d ru g i  i t rzec i  postaw iono  na zu 
pe łną  stopę w o j e n n ą , i wzmocniono przez  60 
ba ta l ionów  red 'fów . Z  E g ip tu  p rzyby ło  8.000 
ju a z u  innych  8 000  m a  w kró tce  przybyć . U trzy  
m anie  w z ią ł  n a  siebie  sam w icekról.  Om er P a 
sza  został za ra i°n o w an y  nacze lnym  k o m e n d an 
tem i ud a je  s iw Je n ii  dn iam i do R uszczuku . Z a 
m ie rza ją  rów nież  u tw orzyć k o rpus  ochotn ików  
czer ł , lesk ich .

P o d a l iśm y  sw ojego  czasu pismo ks. W ła d y 
s ła w a  C z ar to rysk iego  w sp ra w ie  legionu k r a k u 
sów.-, Qsas o g ła sza  te ra z  list r e g im e n ta r / a  hr. Sta- 
rze w sk ieg o  do ks. C z a r to ry sk ie g o  w ystosow any. 
O piew a on :

Mości k s iążę  !
Mi dzienniku Czas z dniem 31. m a ja  k o r e 

sponden t z P a r y ż a  dos łow nie  p rzy ta cz a  list W. 
K siążęcej Mości pod  d a tą  24. m a ia  p isany ,  w 
Galicji.  Z e  s p ra w ą  tą  bezpośredn io  zespolony, 
poczy tu ję  sobie za obow iązek  w yraz ić  moją 
wdzięczność za pom oc i o tu c h ę ,  j a k i e  w  liście 
K sięcia zna laz łem .

P rz y jm u ją c  zad au ie  u tw orzen ia  ochotn ików  
nr tym  kra ju ,  d z ia ła m  ja k o  w ie rn y  p o d d an y  JC . 
i K M o śc i ;  p rócz  tego  j e d n a k  pow oduje  m ną 
p rz e k o n a m e ,  iż spe łn iam  obow iązek , w y tku ię ty  
za rów no  stosunkam i w ew nęfrznem i naszej p r o 
wincji, j e k  też n iebezpieczeństw em , dziś  zagra-  
ża ją ce m  ca łe j  m onarch ii ,  w  s tosunku do której 
m y je d n i  zna jdu jem y  op ie k ę  d la w ia ry  ojców i 
d la  na rodow ości  nasze j .

W o b e c  go tu jące j  s ię  walki, n ies ien ie  pom ocy 
m onarch ii  aus tr jack ie j ,  choćby  ty lko  w  szczupłej  
m ie rze  ś rodków  i m ożności naszych, uw aż am  za  
konieczne nas tępstw o k ie runku ,  w sk az an e g o  po
czuciem ogólnem , a  m ianow icie  s tanow isk iem

przez  sejm za ję tem , i z a  czyn, o d p o w ia d a ją c y  za 
równo in teresom  j a k  i g o d nośc i  k ra ju .  O kreś lać  
bow iem  ob rane  s tan o w isk o  s łow am i,  a  w  ż a 
dnym  raz ie  n 'e  zdo łać  s tw ie rd z ić  j e  czynem , 
by łoby  dowodem  ch w ie jn o śc i  i bezsilności,  k tó 
r y b y  nie m óg ł n im zdobyć  pow aż an ia ,  an i  też 
p rzyspo rzyć  rękojm i n a  p rzy sz ło ść .

P rz ek o n a n iem  tem  s ilny ,  od  sp e łn ie n ia  p r z y 
ję te g o  zadania ,  zdaniem  p rze c iw n em  odw ieść  
au i p rzeciw nośc iom  zraz ić  b y łb y m  się  n ie da ł  
T aić  je d n a k  nie b ęd ę  iż odsun ięc ie  s ię  od 
w spółudzia łu  znam ien itych  o b y w a te l i  w k ra ju ,  
p rze rz u ca jąc  rzecz c a h  n a  p o le  osob is tych  usi
łow ań, zw ichnąć  mogło  c h a ra k te r  fo rm acj i  i od 
j ą ć  j e j  w sze lką  polityczną doniosłość. Do zdan ia  
ludzi, w y tycznych  w zięciem  u w spó łobyw ate li ,  
zdolnościami lub s tanow isk iem , p rzy w ią zy w a łe m  
od sam ego  począ tku  w ie lk ie  znaczen ie .

Do nazw iska  k s ię c ia  t r a d y c y jn ie  ju ż  w k r a 
j u  naszym  w ie lk a  w iąż e  się p o w a g a .  Z d an ie  
w ięc  k s ięc ia  w  sp ra w ie  legionu, spokojn ie  a  tak  
ja s n o  i dobitnie  w y p o w ied z ian e , ‘'b ę d z ie  d la  w ie 
lu w skazów ką ,  bodźcem  d la  innych , a  d la  mnie 
j e s t  za ch ę tą  i w ysokocennem  poparc iem .

R acz  W. ks. Mość p rzy jąć  w y ra z  g łę b o k ie 
go  pow ażan ia ,  z k tó rem  pozos ta ję

W aszej  ks. Mości p raw d z iw y m  s łu g ą  
(podp.) Kazinderz hr. Starzeński w. r.

Z ź ród ła  w ia rygodnego  donoszą  od g r a n ic y  
Lubelsk iego ,  że  do m ia s te cz k a  T a r n o g r o d u  
n adesz ła  p rze d n ia  s t raż  s i ln ie jszego  korpusu  m o 
s k i e w s k ie g o , k o n ce n tru jąc eg o  się  w L u b e lsk iem .  
R a d c a  nadw orny ,  P o s s i n g e r  w y jec h a ł  w c z o 
r a j  do S i e n i a w y .

Telegramy Gazety Narodowej.
B o ilin  d. 17. czerw ca . Staatsan- 

zeiger pisze ; Wojska pruskie zajęły i ob
sadzają Hannower, Hesję elektoriJną i 
Saksonię. Jako przyczyny podaje ten 
dziennik urzędowy: Nieprzyjęcie ofiaro
wanego przym ierza, zamiar zasłonięcia 
Prusom piecu w rozpoczynającej się woj
nie, zabezpieczenie Prusom stanowisk 
strategicznych.

Frankfurt d. 17. czerw ca. Na 
wczorajszem posiedzeniu bundestagu przy
jęto wniosek H esji, aby pomoc związko
wą dać zagrożonym przez Prusy państ
wom. Poezem uchwalono aby Austrja i 
Bawarja dała najpierw (zunachsr) tę pomoc.

P raga  d 17. czerw ca. Królowa 
saska i dwie królewny przybyły tu wczo 
raj wieczór.

W ied eń  dnia 17. czerwca. Główna 
treść manifestu cesarskiego do ludów Au- 
strji jest następująca:

„Właśnie rs»śród dzieła pokoju, któ
re p r z e d s i ę w z i ą ł  Jego ces. Apost. Mość 
dla położenia fundamentów formy kon
stytucyjnej, mającej utwierdzić jedność i 
pot< gę całego państwa, nakazał obowią
zek panującego powołać pod broń całą 
armie.

„U granic państwa, od Południa i od 
Północy, stoją armie dwóch sprzymierzo
nych nieprzyjaciół, których zamiarem jest 
zachwiać Austrję w stanie jej potęgi eu
ropejskiej.

„Żadnemu z nich nie był dany ze 
strony Austrii powód do wojny. Zachowa 
nie błogosławieństwa pokoju ludom Austrji 
uważał Jego ces. M< ść zawsze za jedee 
z pierwszych i najświęlszych obowiązków 
Panującego i starał się zawsze wiernie go 
wypełniać.

„Ale jedno z nieprzyjaznych mocarstw 
nie potrzebuje żadnego pozoru ; pał W e 
żądzą zrabowania części państwa, uważa 
ono pomyślną porę za powód do wojny.

„W przymierzu z wojskami pruskie- 
mi, które stoją teraz jako nieprzyjaciele 
naprzeciw Austrji. wyruszyła przed dwo
ma laty część wiernej armii austrjackiej 
na wybrzeża morza Północnego. Jego 
Mość Cesarz wszedł w sojusz oięża z 
Prusami, ażeby bronić praw traktatowych, 
ochraniać zagrożony szczep ludu niemie
ckiego, ograniczyć nieszczęście nieuc hron- 
inj wojny na najmniejszy jego rozmiar i 
dla dobra Austrji, Niemiec i Europy uzy
skać trwałą rękojmię pokoju. Zdobyczy 
nieszukano wcale.

„Na Austrji nie cięży wcale wina 
m u try  o szeregu nieszczęsnych zawikłań, 

przy równie bezinteresownych z a 

miarach Prus nie byłyby mogły nigdy po
wstać, a które wywołane zostały dla u- 
rzeczy w i-tnienia samolubnych celów i >ta- 
ły sie przeto dla rządu Ctsarza Jegomo
ści niepod<>bnemi do rozwiązania.

Manifest wspomina pulem o prze
biegu toczonych dla otrzymania pok< ju 
najprzód z Prusami a potem z innemi głó- 
wneml mocarstwami układów, które roz
biły się o to, iż nie chciano uznać i przy
jąć zastrzeżemy Aust ji., ażeby publiczne 
prawo europejskie i istni*-j tce traktaty ałn- 
żyły £Ą punkt wyjścia zamiarowi p śre- 
dnictwa konferencji europejskiej. To na
stręcza dowód, źe i same obrady n:e by- 
łyby nigdy doprowadziły do utrzymania 
i utwr rdzenia pokoju.

Manifest wylicza potem kroki gwał
towne, jakich dokonały Prusy wkrocze
niem wojsk swych do Holsztynu, rozbi
ciem zwołanego przez cesarskiego namie
stnika zgromadzenia stanów, i zmusze
niem austrjackiej załogi do ustąpienia 
przed lOkrotnie większą przemocą.

„Rozrywając węzeł narodowy Nie
miec ogłosiły Prusy wystąpienie swoje ze 
Związku i wystąpiły z siłą zbrojną prze
ciw wiernym Związkowi monarchom.

„Tak nieuniKnionem stało się naj- 
zgubniejsze — wojna Niemców przeciw 
Niemcom. “

„Do odpowiedzialności za to wszystko 
nieszczęście, które sprowadzi na pojedyn
czych, rodziny, okolice i kraje — powo
łuję tych wszystkich, którzy wojnę spo
wodowali, przed sąd dziejów 1 przed
wiecznego, wszechmogącego Boga.

„Idę do walki z ufnością, którą słu
szna sprawa daje, w poczuciu tej po
tęgi, która w wielkiem państwie leży, 
gdzie monarcha i lud tylko jedną myślą, 
dobrą sprawą Austrji przejęte, ze świeżą, 
pełną odwagą na widok mego waleczne
go, gotowego do boju wojska, tworzące
go wał, o który siła nieprzyjaciół Austrji 
się złamie, i na widok m olh  wiernych 
ludów, które w jedności, z powziętem po
stanowieniem i pełne ofiarności, ku 
Mnie podnoszą wzrok owój,

„Tylko jedno uczucie przenika mie
szkańców moich królestw i krajów, uczu
cie łączności wspólnej, uczucie potęgi w 
ich jedności, uczucie oburzenia wobec tak 
niesłychanego pogwałcenia prawa.

„Podwójnie mnie to boli, że dzieło 
porozumienia w wewnętrznych kwestjach 
konstytucyjnych jeizcze tak daleko nie 
postąpiło, abym w tak ważnej, a zara
zem podniosłej chwili mógł okołu tronu 
mojego zgromadzić zastępców wszystkich 
moich ludów.

„Tej podpory na teraz nie mając, 
jest mi jednakże Mój obowiązek Monar
szy tem jaśniejszy, tem mocniejsze Moje 
postanowienie, zabezpieczenia takowej 
Mojemu państwu na całą przyszłość.

„W  tej walce nie będziemy odoso
bnieni. Niem eocy książęta i ludy po mują 
niebezpieczeństwo, grożące ich wolności 
i niepodległości.

„Jak my o najświętsze dobra, któ 
rych narody bronić mają, stoimy pod bro
nią, tak i nasi niemieccy współoi acia.

„Wciśnięto nam b ro ń  do ręki. Niech 
i tak będzie! Teraz gdyśmy za broń 
chwycili, to nie możemy i r.ie chcemy jej 
pierwej złożyć, aż dopokąd mojemu pań
stwu i sprzymierzonym niemieckim pań
stwom swobodny wewnętrzny rozw ój nie 
będzie zabezpieczony, a ich m ocars tw o w e  
stanowisko w Europie nanowo umocnione.

„Lecz nietylfco w samej nasze) j e 
dności, naszej sile — spoczywa naszt. u- 
fność, nasza nadzieja. Pokładam je  zara
zem w Wyższem — we Wszechmogącym, 
sprawiedliwym  Bogu, któremu L rm mój 
od początków służył, a który me opuszcza 
rych, co w sprawiedliwości Jemu ufają.

„Jego błagać będę u pomoc i zwy- 
cięztwo i wzywam Moje ludy czynić to 
wraz ze mną!"

G ospodarstw o, przem jfsl i 
handel.

P r z y g o to w a n ia  do  w y s t a '  _
zk lej n .m o  widoków wojennych id'j s - o -  
im torem. Monitor z d. 12. bm. umieszcza 
obszerne sprawozdanie dotyczącej komisji 
cćsarskiei . tudzież rozporządzenie wzglę
dem rozmaitych nadgród , które przy spo
sobności pow szochnej wystawy w r. 18f>7 
mają być rozdane za najznakomitsze prace 
» dziedzinie sztuki, przemysłu i rolnictwa, 
dgofe o na ten eei u a  być obróconą suma 
800.000 franków. Nagrody będzie rozdzielała 
komisja \  iędzynarudowa znawców, złożona 
z członków rozma.tych krajów, odpowie
dnio d przestrzeni na wystawie k"żdemu 
krajowi pozostawionej. Komisja ta ukończy 
swoj$ pracę w czasie od 1. kwietnia ao 14,

maja ld67. Dla niektórych tylko klas pozo 
stawiony bedzie większy przeciąg czasu.
óg ó ł  członków ko 

. O, między tymi 
fję przypada z te 
Prusy, A n s f j ę  '
.. .ęc razem 9o „ 
Moskwę z Polską . 
Do Konrisjj zna we 
bedzie należyć Cii

p . O O V. - Y ̂  ^
wynosić będzie 
iców. Na F ran 
ia Anglię 8 h  na 
.i raiec. po 80, a 
|5, Włocuy 2?, 
iwaicarję 12 ita. 
sztuk pięknych 

:ów, między tymij  “htokuw , mieazy tymi
34 cudzoziemców, ife oddzial szt, ^  ' ie .
knych przeznaczono 17 wielkich nagród po 
2000, J i  pierwszye1- nagród po 800, 44 dru- 
~ieh na?ród po 5ud, 46 trzecich nagród 
'po 400 franków. Nadgrody za dzieła prze
mysłu i rolnictwa składają sie z wielkich 
nagród i sum pieniężnych w ogółowej kwo
cie -250.000 franków. Do tego oreiiminowa- 
no 100 złotych n. 'dalów p„ lo,h) frans-ów, 
lOOO srebrny! h. JoOO bronzowj eh medalów, 
tudzież 5O00 listów pochwalnych. W szyst

kie medale mają jednakowy format i jedna
kowe wejrzenie. Wielkie nagrody mają być 
dawane za odkrycia nowe i szczególniei iZt 
go ulepszenia j fcW ci płodów i w spoiobie 
fabrykacji. P o  tych dwóch kategorii  doła- 
czona je , f  całkiem nowa, jakiej dotąd p. Ty 
./yst&wach powszechnych nie by w. ł 0 . Do 
tej osta tn ią  katpgpaji B ie ż ą  nagrody ma
jące hyc rozuąwanemi osobom, zakładom i 
m ie jscow o śc i '^  całym, które osobliwsza 
organizacją lub izezególniejszemi urządzę 
nianu utrzymują przykładną zgodę mieday
pracującymi w jednym zawodzie i za je -  
wniaja robotnikom dobrobyt materialny, 
moralny i mtellektualny. W tym celu ti idzie 
mianowana osol na komisja znawcza z 24 
członków pod przewodnictwem je Inego z 
wiceprezydentów komisji wystawowej. Do 
jej dyspozycji pozostawionych jest 10 na- 
g .ód ‘ w ogólnej kwocie 100.000 franków. 
Nadto może.być jedna, nietozdzielna wiel

ka nagroda lOo.OOO franków p.zyznaną o- 
sobie zakładowi lub miejscowości, która 
się przed wszystkiemi
względom odszczególnia. Nagroda J .-
dnnl mnże bvć przyznaną ty lko większo- 
śefą dwóch trzecich w komisji.

Ki.Dony od obligacji p ożyczk i g ło 
d o w e j ,  płatne na órnu 1. J ipca  l»t,ó wy
płacać bedzie we Lwowie filia banku an- 
glo-ausfrjackiego w za itępstwie kasy  k ra 
jowej, która nie je s t  jeszcze urządzoną.

W yprzeda, zam kniętego handlu J 
K tthm ayera rozpocznie się dnia 18. b. n.

(F )  W i e d e ń  15. czerwca.
pod wpływem wie'ki*j ^ s tagn ac j i^p uw sze -  
chnej gromadzących aię zapasów po ma
gazynach, zaczyna apadać w cenach. P o 

dług nn jnow s/jcli  domesien z Ameryki. <f
28 0m he i*36 10becnie w Nowym Jo rk u  28.0no beczek oleju skalnego r* rachunek
- n werpi.  a nadto 12 okrętów na rachunek
porti. Gork, iirem y i HamBitrga.

■Stosunki amerykańskich spółek nafto
wych mają być nadei zamieszane mimo 
500milionowego kapitału w doii.raeh, Wiele 
kompaajj zaprzestało robić dla braku zy
sków. inni znowu po bajecznie tanich ee 
nach marmyą produat,  a winą tego wszyst- 
Kiego zdajecie  być rozmaitość i atrwodm sć 
w wydatuości* żrófflisk 4po naszem u: dn- 
czek), przez co cały interes p/zybier* 
che gry hazardownej, i wpływa demorali
zująco na uczestników.

Konopie jakkolwiek mają ty l i . '  pokup 
do magazynów wujskowj eh. a zresztą ba r
dzo mały odbyt, trzymają się jednak w ce
nie, a nawet w me.ttórych nuejicacii p ro -



GAZETA NARODOWA z dnia 17. czerwca 1866.

jowe im miały zaszkodzić. Zapasy stare 
są jeszcze ardzo znaczne. Dowóz z za Kor
donu i z Moskwy ustał prawie całkiem dla 
wysokiego ażja. Za apntyńskie płaca ohe- 
cnie na tutejszej targow icy  po 17.50- -18 
złr. cetDar. l-en jes t chwilowo zaniedbany, 
głównie z powodu licznych bankructw, w 
zawodzie płóciennietwa w Czechach, na 
Morawie, SzUr/.ku i tntaj w Wiedniu. D o
niesienia z różnych okolic mówią, za lny 
tegoroczne dość dohrze wyglądają . Ceny 
obecnie są 'nominalne, i nie notują ich 
prawie.

(P. L .) P e s z t  15. czerwca. Pokup w 
zbożu ciągle bardzo znaczny, i ceny trzy 
mają s ie m o e n o ,  jakkolwiek deszcze p rze
chodzące z wy jątkiem okolic nadcisańskicli. 
we w szystk ich '  częściach kraju odżywiły 
p o n i e k ą d  nadzieję b i e r n e g o  ż n m a .  Pszeni
ca 87-S9fnnt.  płaci po 4 . 8 0 - 4 . 9 0 -  5.10 
złr., żyto 78—80fnt. po 4 złr .,  owies 4 5 -4 6  
funtowa po 2.58, kukurudza  po 2.85, z 
reki z dostawa w czerwcu i hpcu po 2.95 
-  3 złr.

Ulej rzepakowy po 26’/ ,  z ręki : na do
stawę w jesieni podwójnie czyszczony po 
28 złr.

Część urzędowa.
D atk i d o b ro w o ln e . Gmina miasta Wa

dowice oiiaroualabezplatnie tamtejsze kosza
ry, będące własnością gminy, na urządze
nie szpitalu wojskowego, na przeciąg 6 
m ies ięcy , f. j. od 1. lipca do ostatniego 
grudnia b. r,

Pan Lnbin Prayer, ajent w Stanisławo
wie ofiarował na potrzeby państwa 10 złr. 
w. a. i pałasz oficerski.

P rzy jech a li do L w ow a' d. 14. czerw ca.
Pp. hr.  Badeni Władysław z Suchoro- 

«» ,  hr Komorowski Władysław z Dziewięt- 
nik, hr. Zamojski Szcz, z Wysocka, (Beksiń
ski z Michał Sokala, Andruszewski łgnac y z 
Porzecza . Rosnowski Pran. z Tartakowa, 
Rokozowski .Mice. z Kozówki. Trzecieski 
Fran. z Krakowa, Urbański Rud. z Dnbro- 
sina. Zawadzki Józef z Sutkowic, hr. Oża
rowski Konst. z Strzemilezy, br. Heidel 
Kał. z Debysławic , Czajkowski Waler, z 
Kamionki, Kopczyński Ign. z Roznoszyniec 
Mrozowiecki Jus t .  z Stanisławowa, Serwa- 
towski Woje. z Rajtarowie.

W y jech a li z e  Lw ow a d. 15. czerw ca .
Pp. Krauss do Czerniowiec, Hibmann 

Karol do Trześni. Kriegshaber Alojzy do 
Kabarowic.

T e le g r a fo w a n y  ta r a  w ied eń sk i,
z dnia 16. czerwca.

Oblig. długu państ. 5V0 za 100 gl. m. k. 
Pożyczka nar. 1854 5*/, sa 100 gl. tu. k.
Losy z r. 1860 .......................................
Akcje banku nar. za 1000 gl. . . .

„ Towarzyst. kred. na 200 gl. . 
Londyn 10 fet. szterlingów . . . .
Dukaty cesarskie sz tu k a .......................
Srebro za 100 gl. w. a ..........................
Srehro za 100 gl jako  towar . . .

50 [75 
00 75 
71 60 

601 00 
125 30 
140 00 

6 170 
HO 50 
060 00

!>y.

W ied eń  15. czerw ca .

Metaliki na wal. austr. 
Pożyczki naród. . .

„ Metaliki na m. k. . .
. Obi. ind. niż. austr. .

„ „ w ęgierskie .
„ „ „ chor. i sław .

n „ galicyjskie .
„ „ „ bukowińskie.

.  „ siedmiogr. .

P o ży czk i lo tery jn e .
Oblig. gal. pożyczki głodo

wej z r. 1866 . ■
bosy pożyczki z r, 1839

n ,  » 1854" 1860
” ” , 1864

srebrnej z r. 1864
’ „ z r. 1865
,  kredytowe

Es

Płacą Żądaj.1
zł. | c. zł. |
49 75 50 25
61:25 61 75
56 50 57 00
81! 50 82 50
62,00 62 75
68 00 6 8 150
58 40 59 25
57 50 58 50
56 ,50 57,75

ks. Esterhazego . 
„ ks. S a lm . . • •
„ hr. P a lfy . . • •
„ ks. Klary • • •
„ hr. St. Genois.
„ miasta Budy • ■ 
„ ks. WindischgrStz 
„ hr. Waldstein . . 
„  . hr.  Keglevi«h .  .

.  Rudolfa . . . .

L is ty  z a s t a w n e .
Banku narodowego)in

do

00[00 00 00 
125;50>126 50
69,50 
73 30 
58 60
67 50
68 00 

102,75
75 00
25,25
21
21 
Sl
22 
15 
17 00 
■11 00 
10150

70 00 
73 50 
58 80 
68 00 
69 00 

103 25 
85 Oo 
25 75
oo;oo 
00 j 00 
00! f  0 
22 i 50 
00,00 
00 00 
00 00 
11! 00

letn.
los.w monecie konw. 

w walucie austr. ,
Galie, Zakł. kred. 4%
Austr. Zakł. kred. ziem.
Akcje b a n k ó w  i p r z e m y s łu .I 
Banku naród, austr..................... '
/ 1 i ,an6l0 austr.....................
nakładu kredytowego . . . 
Kolei półn. Ferdyna-da 

galicyjskiej. ,‘ 
czerniowiec z Wpł. całkowtią

K u r s a  zag ran iczn e .
(3-miesięezne).

Augsb. 100 złr. nr...................
Frankf. n. M. 100 ,
Hamb. 100 mark..................
Londyn 10 *ut.......................
Paryż 100 frank....................

W a r s z a w a  15. c z e r w c a .  
Pólimperjały . . • • ru")l1
Listy zastawne III. ok.

„ „ kupon.
Akcje kol. żel. tpar.-wiel.

,  .  war.-bydg.
P aryż 15. c z e r w c a .

Renta 3“/ , ............................

105
00
82
66
99

000
05
82
00

100

673 00 
62,00 

186 i 50 
149 80 
169 50 
139i00

075[00 
63 ‘00 

126[50 
140:00 
170 00 
141 00

O b w i e s z c z e n i e .
W kancelarji Instytutu Zastawniczego 

kościoła katedralnego ormiańskiego „Pii 
Monfjsl odbędzie  ̂ się na dniu 23. lipca  
1866 p iih lic /.na  licy ta c ja , na której z a 
le g le  k le jn o ty , srebra i inne fanty sp r z e 
d a w a n e  będą. 2468 1—2

■Lwów dnia 18. czerwca 186

towarów modnych
J. E0HHA7SBA
rozpoczyna  się dn ia  18. cz e rw c a  1866, 
w  tegoż, sk lep ie  pod  i. . 861 miasto w 
sk u te k  w prow adzonego  u c h w a łą  w y 
sokiego  c. k .  S ą d u  krifjowego z dn ia  
30. m a ja  b. r. I. 28.712 p o s tę p o w a 

n ia  ugudnego .  2470 1—3

"1 T  B l ł ł A B S  ‘
we Lwowie przy placu Marjackim 

w domu Gromadzili,skicli
lioleca swój nowo otworzony

HANDEL TOWARÓW MIESZANYCH,
z a o p a tr z o n y  w  obfity  w y b ó r  :

wszelkich potrzeb do szycia i haftowania, 
towarów skórzanych ł tokarskich, krynolin 
gotowych jako też starek do krynolin, 
wstążek gładkich Gros de Naples i a tła 
sowych, szczotek do włosów i grzebieni, 
rękawiczek w najlepszym gatunku, tudzież 

rozpoczętych haftów.
Wielki wybór włóczki w najrozmaitszych 

kolorach, rekwizytów do polo yania i p o 
dróży, nożów, widelców, krawatek; hiżute- 
ryj hronzowyeh, storo,w prawdziwie w ło
skich, płaszczów od deszczu z gutaperehy, 
poduszek wyścielanych, halonów, szelek 
i t. p. rozmaitych artykułów.

Ustanowiwszy ceny wszystkich towa
rów jak najprzystępniejsze, polecam się 
względom Szanownej Publiczności,

2449 2 - 5 M. BAL L AB A N.

P a s t i l l e s  d i g e s t i v e s
d e  B j l i n .

(Pastylki trawiące z Bilinu.)
Przez podpisaną dyrekcję ze sławnej 

Bilińskiej wody kwaśnej wyrabiane pastylki, 
zawierają wszystkie rozpuszczalne cząstki 
wody mineralnej. Używać je można od z g a 
gi, kurczu żołądkowego, bladaezki i uciążli
wego trawienia w s k u te k  zbytecznego prze
ładowania żołądka potrawami i rozgrzewa
jącemu' napojami, przeciw odbijaniu kwasów, 
tworzeniu się kamienia moczowego i ch ro 
nicznemu katarowi żołądkowemu, na szkru- 
fuf. u dzieci, tudzież przy używaniu w iiF  
mineralnych przeciw bezwładności żołądka 
i kanalii odchotlowegó, również hypocfion- 
drji i hysterji . 2403 3—6

Dorośli zażywają 6 do 7 pastylek na 
sucho, dzieci stosunkowo mniej.

Pastylki biiiuskie rozsyłają się w za
pieczętowanych, etykietą opatrzonych pu
dełkach, wraz z przepisem używania.
Cena ‘/. pudelka 6 j  eut., ‘/ ,  pudelka 35 c.

Główny skład dla Galicji, Pastylek 
jako też naszej wody Bilińskiej i Baidschitz- 
kiej znajduje sie u K arola Selinbilthn  w e  
L w o w ie , ulica Krakowska pod f. 150 m.
H. R. K /,. /iidustiit 

zit Bilin
• und. Cwniiie
in Bfihrnen.

'Z - łó ircktui u

O b w i e s z c z e n i e .
T o w a rzy stw o  żeg lu g i p arow ej na 

D n ie s t r z e  w  G a l i c j i . koncesją rząuową 
upoważnione, chcąc się rozwiązać, posta
nowiło przędąc wszystk o przybory do tej 
żeglugi służbreo. znacznym kosztem w fab ry 
ce warszawskiej sporządzone, mianowicie:

F) P a r o s t a t e k  (Reraorąner) do ■holo
wania statków ładunkowych czyli gabar. 
38 metrów dlngi, cztety metry w środkti 
szerokości,  zbudowany z blachy zelaznej 
pod linia wodna trzy milimetry, nad limą 
wodna dwa milimetry grubej, z żelaza kon
towego, pokryty  drewnianym pokładem , 
czyli pomostem, kajntą czyli salonem ume
blowanym na 20 osób, i innemi kajutami, 
jako też magazynami zaopatrzony.

Machina parowa jest wysokiego ciśnie
nia przy nacisku czterech atmosfer bez 
kondenzacji, siły nominalnej 40 koni paro
wych. 75 kilogramowych, lecz z powodu 
warunkom mechaniki nieodpowiedniego ko 
tła parowego, tylko około 27 koni przed
stawiających. o dwóch cylindrach oscylu
jących, z dwiema pompami ssąco-tloczące- 
mi i z oddzielną machiną parową z takąż 
pompa do alimputowania kotła parowego. 
Kocioł jest systemu rurkowego w sposób 
lokomotywowy z żelaznej kutej blachy.

2) C z tery  statk i ł a d u n k o w e  c z y li  
gu bm y. z blachy żelaznej tej samej g r u 
bości 'iak parostatek, i z żelaza kontowego 
zbudowane, z których jedna kryla  ka- 
żda trzyma 36 metrów długości, cztery 
szerokości,  a jeden metr wysokości, i jes t 
zdolna mieć ładunku 800 eetnarów wie
deńskich.

T a k o w y  parostatek  i gah ary  z p rzy 
rządam i i p izy iia leży to śc ia m i znajdują  
s ię  o b ecn ie  na D n iestrze  w  Ż iiraw n ie. 
ob w od u  s tr y jsk te g o . i są  do nab ycia  
z w o ln ej ręk i. M ający clięć kupienia  
raczą  się  z g ło s ić  d o  kom itetu  T o w a 
rzy stw a  Ż eg lu g i d n io stro w ej w  osob ie  
W tod zim ierza  hrabi liu s so c k ie g o . lub  
W łod zim ierza  hrabi iła w o ro  w s k iego . 
' ' c L w o w ie ,  i pod ać sw o je  o ferty  do  

ls». l ipca  1866, lub też o so b iśc ie ,  
przez u m ocow an ego  p rzyb yć do  

“kląduienia przedm iotu  i 
2458 2 - 3

dnia 15, 
albo 
G alicji dla
zaw arcia

Lwów dnia 5. czerwca 1866.

W drukarni uniwersytetu Jagiellońskiego 
w Krakowie w yszła  i jes t do nabycia

HISTORIA WYZWOLENIA POLSKI
;.-rt p a n o w a n ia  J a n a  h a i- in i ic r z a  

( 1 6 3 5  — 1 6 6 0 )
przez

Antoniego Walewskiego,
profesora na uniwersytecie Jagiellońskim .

C ena egzem plarza  3 ził*.
Bp, księgarzom opuszcza się znaczny rabat. 

Zamówienia przyjmuje franko

X v .  i \ X A I Ń I ^ O A V S X ^ I ,
zarządca d rakam i uniwersytetu Jagięllou- 
24G0' skiego w Krakowie. 2 —3

Kompozycja do po litu
ro wania

najodpowiedniejsza dla stolarzy, tokarzy, han- 
, dlujacych meblami i dla osób prywatnych do po- 

liturowania mebli. Tanowo wynaleziona kom 
pozycja , k tó ra  wzbudziła ogólne zajęcie, 
czyni wiele czasu, wymagające i  kosztowne p»- 
litumicania nowych mebli' za pomocą spiry
tusu zupełnie sbytecznem, gdyż przez użycie kilku 
kropli tej kompozycji, zostają stuł lub szafa zu
pełnie upolifurowane , i ' w poiiturowanych 
przedmiotach tą kompozycją nigdy nie w y

stępuje olej.
Użycie tej kompozycji jes t  proste, a r e 

zultat nadspodziewany.
Używane meble mogą być wypolituro- 

wane prostem potarciem szmateczką w tej 
kompozycji zmoczoną, i otrzymują taki po
łysk jakiego przez politurowanie sp iry tu
sem nigdy osiągnąć nie można.

J e ln ą  flaszeczką tej kompozycji można 
wszystkie sprzęty pokoju odnowić.

Cena większej flaszeezki z przepisem 
użycia kosztuje 60 cent. , malej flaszeezki 
40 ent.

Główny skład  rozsyłający  
utrzym uje Fried. M ilłler

w Wiedniu
G m n p e m lo r f .  H irs c h e n g a sse  nr.  8.

k tóry  wszelkie listowne zamówienia za n a 
desłaniem należytośoi lub pobraniem poczta 
uskutecznia natychmiast.

Przy przesyłkach liczy się za opako
wanie od flaszeezki 10 cent. '24 9 6  4 —12

Z powodu wielostronnej sprzedaży fał
szowanego, krew czyszczącego syropu

SYR0P0 PAGLIAN0
■l F lo r e n c j i,

jestem spowodowany we Wiedniu g łó 
wny skład takowego urządzić, który się 
znajduje u p. Józefa Raftl, P raters trasse  
Nr. 15. i ceny tego syropu ponownie 
zniżyć. Jedn a  flaszka kosztuje 1 złr. 50 
ent., tuzin kosztuje 15 złr., 5 tuzinów 
67 złr. 50. ent. Zachwalanie tego środka, 
któremu tyle tysięcj ludzi zdrowie za
wdzięcza , pomijam na tern miejscu cał
kiem, tę tylko uwagę ehcę zrobić, iż 
każd, o zdrowie familii dbający ojciec, 
powinien go mieć pod ręką, a nie m ijąc 
w poblizkości lekarza, takowy z najlep
szym skutkiem użyć się daje. Syrop ten 
rozpuszcza zle soki, i usuwa je przez 
odchody. Ponieważ każda prawie sła
bość z (drętwienia krwi pochodzi, można 
się po zażyciu pierwszej dozy o skutecz
ności tegoż p rzek o n ać , pomaga także 
na zastarzałe chroniczne słabości. Kto 
takowy zażywa od 8 do 14 dni po jednej 
łyżeczce, przekona się wkrótce, iż do 
zdrowia przyszedł, zachowując takowe 
na przyszłość. Bliższe szczegóły użycia 
zawiera broszura mająca 94 stronnic, 
która dołączona jes t  do każdej flaszki. 
S a lsn in  na o c z y  m ego  w yrob u  poma
ga w słabościach oczu i w zapaleniach 
i kosztuje llaszeczka wraz z przepisem 
użycia 1 złr. w. a. Polecam także m aść. 
k óra od wszelkich naskórnyeli w yrzu
tów leczy. Słoik tej maści kosztuje 
1 złr. Podczas używania każdego z 
tych środków , potrzeba koniecznie i 
syrop zażywać. 2  Florencji rozsyła się 
tylko po 100 flaszek. 2309 9 —9

H ieron im  P ag liano.
profesor medycyny w Florencji.

EAU DES CORDILIERES ^
dyliorów podług recepty chińskiej. Środek 
niezawodny, uśmierzający w jednej chwili 
najgwałtowniejszy ból zębów; uprzedza p ró 
chnienie kości i wstrzymuje dalsze próchnie
nie zębów, które psuć sie już zaczęły. Cena 
buteleczki 3 i 5 franków. Dostać można w 
Paryżu przy ulicy Rivoli Nr. 33, we iM owie 
jedynie w aptece P iotra  M tk o la sc h a .

Cena flaszeezki 1 złr, 80 cent., za opa
kowanie 20 ent. 1232 1 2 —?

Leczenie suchot
i wszelkich słabości piersiowych.

P r e p a r a t a  z podfosforanu, 
lira  Churchill.

•Syrop z podlbsforanu sody, syrop z podfo- 
sforami w apn a , p igu łk i z podfosforami 

chininy.
Sllridaezkn. brak krw i, o s ła b ien ie .

syrop z podfosforanu żelaza, pigułki pod- 
fosforauowe /. manganezem.

Pod w i e w e m  tych podfosforanowycli 
(II11| Ii 'itń¥ffflm}l||i|mn'rni. apety t się wzma
ga, siły p<2wMćfi|wT>otnienie nocne znika 
a słaby przychodzi do pożądanego pole
pszenia zdrowia.

D oktor Chnrchill w Paryżu, który  od
krył własności leczebne preparatów podfo- 
s foranowych, powierzył wyłącznie panu 
S w a n n .  aptekarzowi w Paryżu, p rzygo to 
wywanie tych preparatów. Podfosforany 
zatem p- Swann, pod nadzorem samego 
Dra Churchill przygotowane i ulepszane 
według obserwacji codziennego doświad
czenia tego lekarza, są czyste i posiadają  
własności teraupetyczne, będące jednym z 
pierwszych warunków skuteczności tej zna
komitej metody leczenia.

Dostać można w aptece p. 8 w a n n a ,  
aptekarza w Paryżu, przy ulicy Castiglione 
Nr. 12 .  po 4 fr. za flakonik. W y m a g a ć  po
winni kupujący, aby na e ty k :ecie każdego 
flakonu znajdował się podpis n a s tępu jący ; 
11. 51. S w a n n . We Lwowie jedynie w a- 

P i o t r a  M ik o la sch a .  2238 7—T2

Dobra Brzezka w obwodzie San- 
deckira, w żyznej 
glebie, są do wy

dzierżawienia z wolnej ręki od 1. lipca 1866 
7. domem mieszkalnym i‘bndynkąmi gospo
darczemu. gorzelnią ,1 zasiewami ozimemi i 
jaremi. Życzący wejść w układy, zgłosić 
się może do Zarządu dóbr Nawojowy, lub 
do' właściciela w Krysowicach w obwodzie 
Przemyskim, ostatnia poczta Mościska.

mmmmmm
> P .G R W A U 'L T i ie $ A P t£ K A R Z ł> m r Z U

Szprycowanie to przygotuwuje się z li
ści drzewa rosnącego w Peru, zwanego Ma- 
tiko. Stanowi ono środek niezawodny prze
ciwko rzeżączkom i blenorayiom najuporczy- 
wszym i zaniedbanym. Użycie jego nie p o 
zostawia po sobie zweżenia kanału ani na
brzmienia kiszek — Pigułki zaś napełnione 
sa esencją z Matiko ,  połączoną z balsamem 
Kopajwy, a to w celu zdwojenia własności 
leczących tego ostatniego i odjęcia mu woni 
nieprzyjemnej, j a k  również 'zapobieżenia 
odbiciom i mdłościom, których doświadczają 
osoby zażywajace zwyczajne pigułki z bal
samu kopajwe. Dla tego to lekarze we wszy
stkich częściach świata, przekładają je  dziś 
nad wszelkie inne środki, Obieawie pre- 
pnracje iżyte ialenij działają bardzo energi
cznie, każda zaś użyta osobno, działa wolniej 
lecz niemniej skutecznie. 2221 15—16

Dostać można we Lwowie w aptekach 
pp. I l u k e r a ,  J i e r l i n e r a  i  P io t r a  M i 
k o la s c h a  i w Brodach u p. Franzos,

Dra Kartscha
P o r a d n i k  l e k a r s k i  to c h o r o b a c h  w e-
* ie r y c z n y c h ,  p o d łu g  najnow szych  bad ań  i do- 
św ładozen m edycyny, je s t  w k a id e j ksfflgaroi do 
nabyo ia  — O r d y n a c ja  d o m o w a  przy  u licy  
T ea tra ln e j pod I. 324 n ap rzec iw  po lic ji o d  godziny  
2*—5. W spom m one s tab o so i da ją  s ię  ta k ie  lis to w n ie  
ra d y k a ln ie  w jleozyó  2423 4—?

Słabości piersiowe,

angina, grypa, koklusz, dychawica, zapale
nie gardła leczą sie radykalnie przez użycie

SOKU FENIGKIEGO VIAL,
wypróbowanego w szpitalach paryzkich i 
zalecanego przez najsłynniejszych lekarzy 

Francji i zagranicy,
F laszk a  po 1 z łr . 8 0  c»t.

WODA CHRONIĄCA
od chorób zaraźliwych i epidemicznych, od 

cholery, tyfusu.
F laszk a  po 1 z lr , 80  en t., za o p a k o w a 

n ie 20 ent. w . a.
We Lwowie u ZYGMUNTA R U K FH A  

właściciela apteki pod srebrnym orłem.

FABRYKA PEKFUM P. LEGRAND
chemika i uprzywilejowanego dostawcy dworów francuzkiego i 

włoskiego na ulicy st. Honorś w Paryżu.
Essence Oriza Lys

„ Yiolette Legrand
,  Magnolia Flenri
„ Pois Sentenr 
,  llćliotrope du Japon
„ Anbćpine des haies
„ Serringa bardzo

przyjemnej woni

Perfumy Lilas de Mai 
„ Muguet de bois 

Bouquet Oaroline
„ de 1’Imperatrice
„ de 1’Empereur
.  des Flenrs de France 

liss  Bonquet

Bouquet de Fontainebleau 
„ de Victoria 

Parfum dela Cour 
Bouquet Foin fraichemeut- 

coupć 
„ des Duchesses 

de Russie.

W yn alazca  następujących  toa letow ych  w ytw orów  : 
SAVON-ORIZACREME-ORIZA

de Jlinon de Lenclos 
nadaje twarzy delika
tności i białości, spę
dza p i e g i . a nawet 

zmarszczki.

Udelikatnia i zmiękcza 
skórę w sposób' go
dny uwagi, zabezpie
cza od padania się 
skóry i od opalenizny.

8RIZAP0WDERS
Proszek z kwiatu ry 
żów. z prowincji K a
roliny zaprawiony per
fumami, zwanemi Bou- 
quet de 1’lm peratrice .

L0T10N ORIZA- 
LACTĆ

Do» umywania. P rzy 
wraca świeżość i mło

dość twarzy.

Pomada toniczna Baume de Tanin,
pomaga porostowi włosów, i stanowi środek niezawodny przeciw wypadaniu onych i p o 

rostowi w jak  najkrótszym czasie. 2442 ł —12
Wszystkie powyższe wytwory toaletowe można sprowadzać z Paryża za pośredni

ctwem apteki Piotra  Mikolascha we Lwowie i Brunona Miczyńskiego w Krakowie.

A ^ ^ A A A A A A A A A A A .  
H E t t C O K  i  A B I O Ł D

we L w ow ie  p rzy  ulicy H alick ie j  w pros t  k a te d ry  pod  I. 240 
polecają swój nowo urządzony największy

S K Ł A D  O B I Ć  P A P I E R O W Y C H
^  z fab ryk  k ra jo w y c h  i z a g ra n ic z n y c h ,  m ianow ic ie  p a r y z k i c h ,  po ce- ż f

< nacL o ryg ia^ tuych  fab ryeznych .  ^
Obicia wraz ze szlakami na pokój średnijęj wielkości t . j .60  stóp obwodu

< v ti >3 t i r . 3 0  ent. — a  z e  su fitem  o d  4  z ł r .  5 0  cn i. r
aż do n..j >żdobniejszych.

Materje do pokrycia mebli 2383 6~8 £
C  w najobfitszym wyborze, po cenaeh fabrycznych J
^  półwełniane łokieć wiedeński •/, szerokości . od 1 zlr . 20 ent. w

< eałe w^hńsne „ „ V, „ . . . „ 2 20 .  v
v ,  „ . „ 2 .^ 3 ° :  \

a Kkpy na łóżka i serwety gobelinowe. C
V  V  V  V

GŁÓWNY SKŁAD CENTRALNY
mego e. k. uprzywilejowanego i we wszystkich krajach patentowanego, nieza
wodnego środka do wygubienia szczurów, myszy domowych i polnych, t u 

dzież szwabów, znajduje się w

aptece pod srebrnym  ortem
p a n a

Z Y G M U N T A  R T J K B R A /
we L w o w ie ,  

dokąd proszę kierować wszelkie zamówienia.
IlIK SZ  GUTTMANN. chemik w Peszcie, właściciel c. k. austrjackiego 
wyłącznego przywileju; koncesjonowany od król. pruskiego prezydjum po
licji; patentowany od król. saskich, wirtembergskich i mnichowskich władz; 
patentowany we Francji i Szwajcarii.

f  ena jednej puszk i 1 z lr . 10 Chi. O pakow  
d ający  otrzym ają o d p o w ied n i rabat.

• t

ranie 10 en t .  O d p rz e -
2390 4 -1 2

Każda pusżk« i_«at zaopatrzona moim podpisem. 
W  T a r n o w ie  w aptece- Hej ta.

ptece

Z a k ł a d  z d r o j o w y

w IWONICZU
o tw ar tym  zostaje  w ro k u  b ieżącym  dn ia  20. maja.

lo bromowe, zdrój żolazisty, s^rój siarczany, żętyca d w o rsk a ;  ką- 
HBfete i siarczane, kąpiele  ; wdychania gazu ze źródła Beł-

.m)..
iynne ze skuteczności nietyfku w szkrofułach, (począwszy od 

ńenia ócz, uszu, nosa i wyrzutów skórnych, aż do rop'ienia ko- 
także mianowicie w chorobach macicznych i zawisłej od nich 

_iacb wątroby i śledziony, w gośćcu i dnie, w katarze żołądka 
. ych komplikacjach, syfilitycznych.

Prócz tego powietrzem wybornem, dobrą żętycą i gazem Bełkotki. zaleca się Iwo
nicz chorym piersiowym. '  >

 ̂  ̂Nakład z każdym rokiem rozszerza się i ulepsza co do wygód i uprzyjemnienia

Porozumiewać się można z zarządem zakładu listownie, ostatnia poczta „Miejse®.*
Ordynującym przy Zdrojach lekarzem Wny. K A R O L  M O S Z C Z 4 Ń 8 M ,  dr. me

dycyny i chirurgii.  2283 ( 7—7)

Dwa zdroje 
piele słono-jodow 
kotki,  okłady z 5

Zdroje Iw 
obrzmień gruczo. 
ści i zrostu staw‘ 
niepłodności, w 0m, 
i oskrzeli, \y uporcz

W ydawcy: Jan D obrzł^k i i Witalis W  C '  ł '■dzJ’ ̂  ̂  i* J sm Dobrża&iki. (MpowińdziiUny redaktor: Antoni Orzechowski. Druk Kornela Pillera


